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Stan wyjątkowy w Pradze.
Epoka s y s t o w a n i a  p r a w a  o reprezenta­

cji państwowej, jak rządy Belcredego nazywano, 
m inęła; rozpoczą1 się * p e r j o d  z a w i e s z a n i a  
p r a w  z a s a d n i c z y c h  (n pariibus. Jak  tu wszy­
stkim dogodzić ? T a m t a  e r a ,  r e a k c y j n ą  zwa­
na, w której ani procesów drukowych, ani kar 
dotkliwych, ani ograniczeń swobód nie było, nie 
podobała się Niemcom d la  z a s a d y ,  a głównie 
dlatego, że imputowali Belcredemu zamiar ze­
rwania z konstytucyjnym centralizmem. T e r a ­
ź n i e j s z a  e r a  nie może przypaść co najmniej 
Czechom do smaku, bo nigdy swoboda w 
ich kraju nie była tak ograniczoną, jak za te­
raźniejszych rządów.

Rozporządzenie ministerjalne jest prawdziwą
niespodzianką.

Wiedziano wprawdzie, że w Pradze były uli­
czne zamieszki, ale im nie przypisywano wielkiej 
doniosłości. Zdawało się nawet, że środki, jakie 
władza rządowa ma w ręku, wystarczą i nadal 
do utrzymania porządku, jeśliby ten miał być 
naruszonym; w każdym razie nie dopuszczano, 
aby ministerjum konstytucyjne i parlamentarne 
poszło drogą utartą dawnych rządów, i nie cze­
kając zebrania się Rady państwa, wydawało na 
swoją rękę ustawę, normnjącą t a k i e  w y j ą t k i  
od r e g u ł y ,  iż ta  ustawa i absolutnym rządom 
przyniosłaby chlubę.

Najgorliwsi i najbardziej i n t e r e s o w a n i  
poplecznicy rządowi nie szli nawet dalej w swych 
insynuacjach, jak  że doradzali zaprowadzenie nie­
których ograniczeń w Pradze pod tym warunkiem, 
aby ministerjum zgromadzonej Kadzie państwa 
przedłożyło swoje sprawozdanie i żądało od niej 
absointorjum. Nikomu nie przyszło na myśl, 
aby na prędce z powodu burd pragskich wyda- 
nem zostało prawo o stanie wyjątkowym, czyli 
o stanie oblężenia, jak  Preste mówi.

T ak ważne ustawy nie puszczają się ni­
gdzie w świat „occas-lonaliter.“ Ministerjum obie­
cało na przeszłej sesji przedłożyć ustaw ę, ma­
jącą  określić wyjątkowe przypadki , w których 
swobody konstytucyjne mogą być chwilowo ście­
śnione, i poddać j ą  pod rozpoznanie ustawodaw 
czej reprezentacji. Tymczasem pojawiła się u- 
stawa, oktrojowana 8  dni przed zebraniem R ad y  
państwa, jak  Deus ex machina. Lecz w drodze 
rozporządzenia wydana ustawa m a przytem nie­
m ałą z a s a d n i c z ą  doniosłość. \vidać, że mi- 
nisterjum obronę konstytucji, naruszenie^ cudzej 
własności, i naruszenie porządku i spokoju, osła­
nia jednakow ą protekcją i jednakowe normy 
karne oznacza ," idąc za myślą i postępując w 
dachu ustawy karnej z r. 1852! Widać także, że 
ministerjum, oparte na teorji „o odpowiedzialno­
ści ministrów,“ zalicza orzekanie o tak ważnych 
sprawach do zakresu władzy wykonawczej!

Po raz pierwszy znajdujemy w nowej erze

.W>*\

Przemówienie
A u g u s ta  B ie lo w sk ieg o ,

xast£Pcy dyrektora Z akładu  narodowego imiemienia 
, , Ossolińskich na posiedzeniu z dnia 1%. h. m,

Ma tę widoczną wyższość położenie nasze 
obecne nad dawmejszem, że wszelkie kwestje po­
wszechniejszego zajęcia śmiało poruszać, otwar­
cie zdanie swoje o nich wynurzać i pod 9ąd pu­
bliczny oddawać można. Korzyść to niemała dla 
naszej społeczności; jeśli bowiem w teraźniejszym 
jej składzie wielkie są jeszcze niedostatki, jeśli 
W dzisiejszym stanie narodowego nkształcenia 
naszego jest jeszcze niemało wad: przez zwra- 
can‘e na nie uwagi, przez publiczne ioh wyświe­
canie uzupełnione pierwsze, a drugie naprawione 
być mogą. Użytkują też u nas od dość da­
wna z tak szczęśliwego obrotu rzeczy. W obra­
dach narodu, w zgromadzeniach publicznych i p i­
smach odzywały sie nie bez skutku i odzywają 
ważne, dobro pospolite na celu mające głosy, 
biorą właściwszy kierunek sprawy społeczne, roz­
szerzają; się i ulepszają instytucje dawniejsze Inb 
nowe urządzają, w  takich to chwilach, gdy mi 
tu oto w skromniejszym nierównie zakresie głos 
zabrać przychodzi, niech mi wolno będzie dotknąć 
pokrótce niektórych tak dawniejszych, jako i no­
wszych zdarzeń, wprost narodowość naszą obcho­
dzących; podniosę je zaś na podstawie tej, jaka 
jest zakładowi naukowemu odpowiednia, i na pod­
stawie ukszałcenia narodowego i naukowości.

Opatrzność niejednaki los przeznacza różnym 
narodu pokoleniom. Ten, który padł pokoleniu 
naszemn, był jeden z najtwardszych. Przyszliśmy 
na świat, kiedy nasza ojczyzna już dawno leżała 
w grobie; pierw sze nasze pojęcia w obcym ję ­
zyku rozwijano; uczono nas dziejów całego świata, 
a milczano o dziejach naszych ojczystych; ofiary 
nakoniec, które kraj nasz i wojny, przez
państwo przedsiębrane, w Których rodacy nasi 
krew przelewali, w niozem na zmianę położenia 
naszego, na polepszenie bytu nie wpływały. Tak 
npływały pierwsze lata naszej m odości, lata na- 
nki. Dojrzalszych już nieco wezwą r °k 1881 
na pole sławy” do czynów, -y żyliśmy pełnem, 
*wół>odnem, narodowem życiem Przez ! . J lko 
jrijeaięcy, a wrócili w stan, wrócili w położenie, 
które było nieznośniejsze od dawniejszego. U a- 
zywauy patriotyzm ścigano różnego rodzaju prze­
śladowaniam i: m ło d y c h  ograniczano w pobie-

wyrazy, znane z dawnych praktyk biurokraty­
cznych, i znajdujemy połączenie rozmaitych tych 
rzeczy w jeden węzeł. P o d c z a s  w o j n y  i 
p r z e d  w o j n ą  mogą być zasadnicze prawa za­
wieszone — również stać się to może i wtedy 
kiedy k o n s z a c h t y  (Umtńebe) pojawiać się za­
czynają, które dążą albo do zdrady s tan u , albo 
do zagrożenia bezpieczeństwa osobistemu albo do 
zagrożenia k o n s t y t u c j i .  Całkiem jak dawniej 
pomieszano przewiny zwyczajne, zrozumiałe, z na- 
ciąganemi i ad hoc kwalifikowanemu Dalej w u- 
stanowieniu wyjątków zajść trudno jak w tej usta­
wie oktrojowanej, podług której policja może a- 
resztow ać, i nie potrzebuje wyjawiać powodu, 
dla którego uwięziła konstytucyjnego obywa­
tela Cislitawii, aż dopiero po duiach 14.

Listy mogą być rozpieezętowywane i tych, 
którzy nie byli aresztowani — prewencja i represja 
razem. —

Wolno także wydawać rozporządzenie i ja k  
się publiczność ma zachowywać na publicznych 
miejscach, i jakie odznaki są dozwolone lub nie.

Wielką wagę przywiązuje widać ministerjum 
do pewnej formalności. Zawsze jest mowa o po­
trzebie wspólnego podpisu wszystkich ministrów 
na rozporządzeniu. I dziś widzimy, że podpi­
sali wszyscy, i minister finansów i nasz minister 
Polak!

Słabość ks. Auersperga przyszła w czas. 
Odium, zostało drugim.

Czy Czechy się uspokoją, przyszłość okaże.
Biorąc rzecz głębiej, oktrojowana ustawa i 

zaprowadzenie stanu wyjątkowego w Pradze jest 
jednym z objawów walki między niemiecką prze­
wagą w Austrji a ludami nie-niemieckiemi, które 
się tej przewadze poddać nie chcą Niemiecka 
przewaga ma w swem ręku władzę, ma za sobą 
ustawy, które uchwaliła sama dla utrzymania się. 
To wszystko jednak już jej nie wystarcza. Już 
jej p o t r z e b a  było wyjątkowych, oktrojowanych 
ustaw i rozporządzeń, już jej potrzeba jeneral- 
skich proklamacyj A la  H aynau  lub W indischgratz , 
aby się przy swojej władzy utrzymać. Z tego po­
wodu wyjątkowy stan w Pradze jest bijącym w 
oczy, jaskrawym dowodem słabości systemu „prze­
wagi niemieckiej za pomocą centralizacji". Jeśli 
śród najgłębszego spokoju system tpu, skoro kil­
ka tysięcy bezbronnego ludu zbierze się gdzieś 
na błoniu, już czuje się tak niebezpiecznie zagro­
żo n y m  , iż chwyta się aż oktrojowania ustaw i 
zaprowadza stan oblężenia: to już zupełnie bez­
silnym byłby wtedy, gdyby wybuchła wojna i 
trzeba było wszystkie siły skupić do odporu. 
Na 10 miesięcy przed zbliżającą się wojną pru­
ską musiał ustąpić Schmerling, bo p*rzy systemie 
jego nie było żadnej nadziei skupienia sił wszy­
stkich. Pokazało się jed n ak , że to ustąpienie 
zaszło zapóźno.

raniu nauk, starszych wykluczano od wszelkich 
pnblicznych, lub choćby tylko na wpół publicznych 
zawodów, poniewierano i zaledwie żyć im dozwa­
lano. W stosunkach, które się z takowego skła­
du rzeczy wywiązały, następywały potem ruchy 
za ruchami, jedne nieszczęśliwsi od drugich. 
Rok 1833 z partyzantką Zaliwskiego, rok 1846 
z poruszeniem gminu, rok 1848 i 1849 z bom­
bardowaniem, nakoniec r. 1863 7. całym przebie­
giem swych zdarzeń, ze wszystkiemi swojemi na­
stępstwami, obecne są wszystkich pamięci. Gdyby 
kto chciał te pomniejsze ruchy zcharakteryzować, 
mógłby powiedzieć, że byliśmy podobni do ptaka, 
który stratę swobody począwszy, ani na moc i 
rodzaj swojej uwięzi, ani na stosunek sił swoich 
niezważając, uderza raz po raz skrzydłami o żela­
zne klatki krawędzie, i tylko coraz cięższe rany 
sobie zadaje.

Wiemy, kto byli główni nasi wrogowie, i 
jak ojczyzna nasza upadła. Chciwość sąsia­
dów, ich przewrotuość, podstęp, przekupstwo i 
zdrada: wszystko się to na jej zgubę spiknęło. 
Ależ taka to jest smutna kolej człowieczeństwa, 
że każda wielka społeczność, każdy naród czy 
państwo ma swoich wrogów, którzy widokami 
korzyśoi własnych kierując sie, dybią na uszczer­
bek sąsiadów, nastawiają sidła, a przy sposobno­
ści o upadek ich przyprawiają. Społeczność jest 
jak okręt na morzu: wiatr targa jego maszt i ża­
gle, spód i boki fala naciska, musi się mieć cią­
gle' na baczności i zwalczać nieprzyjazne żywioły, 
inaczej padnie ich łupem. Masztem i sterem spo­
łeczności jest światło narodu, fundamentem do­
mowe i publiczne cnoty jego; bezpieczna ona jest 
tak długo, jak długo trwa w wigorze swoim je ­
dno i drugie. Gdy atoli tamto gasnąć poczyna 
a te zachwiane zostaną, naród chyb się ku upad­
kowi, i jeżeli owym jego głównym potrzebom w 
czas zaradzono nie będzie, wszystkie inne środk, 
ratowania mogą tylko przewlec jego p dek, ale
odwrócić go nie zdołają.

Owe główne niepodległego bytu warunki 
posiadał niegdyś w wysokim stopniu nasz naród 
i ojczyzna nasza przez dlngie wie i kwitnęła. 
Rozmaicie wystawiana dziś bywa ta nasza prze­
szłość. Rzuoa się na nią wrogów naszych zaja­
dłość, starając się oczernić nas, i jeżeli można, 
zohydzić w oczach świata. Wykrzywia jej obraz 
dobroduszna niedołężność, nakreślając jego rysy 
według wzoru, zdjętego z iunych państw. Prze­
cież jest rzeczą niezawodną, że ilekroć spokojny,

Przegląd polityczny.
A u s tr jn  i W ę g ry . Odnośne Wydziały Izby 

poselskiej Rady państwa ukończyły jaż narady 
nad projektem procedury cywilnej. W uchwalo­
nym projekcie uchwalono zaproponować Izbie, aby 
sądom duchownym pozostawiono dotychczasową 
kompetencję, wzywając jednak ministerjum, aby 
przedłożyło dla uregulowania tej sprawy m eryto­
ryczny projekt ustaw do konstytncyjnego tra­
ktowania.

Na uwagę zasługuje, co pisze Ósierreichisch- 
ungarische Wehrzeitung o postępowaniu C. k. władz 
w Pradze, mianowicie zaś o zachowaniu się ich 
w niedzielę podczas mityngu na Błoniach śmi- 
chowskicb. Oto słowa organu c. k. armii: „Wielki 
był czas oddania kierownictwa namiestnictwa w 
Pradze w inne ręce; wypadki z ostatniej niedzieli 
aż zanadto jasno dowodzą, że takt i przytomność 
umysłu wcale nie należą do głównych zalet po­
licji pragskiej. Potrzeba tylko przeczytać spra­
wozdania Bohemii i Tagesbota, które to pisma nie­
zawodnie nie mają żadnego w tern interesu, aby 
rzecz w łagodniejszem przedstawiamy świetle, a 
dowodnie przekonać się, że owe nadzwyczajne 
środki ostrożności albo zawcześnie albo zapóźno 
zostały zastosowane. Jeżeli już koniecznie po­
trzeba było wysfępywać przeciwko ciekawej na 
szkandale publiczności i studenterji, to dlaczegóż 
wystąpiono dopiero wtedy, gdy zbiegowisko li­
czyło już tysiące? Czyż w zgromadzeniu się 
400 lub 500 ludzi niema jeszcze żadnego nie­
bezpieczeństwa demonstracji ?

„Ale jeżeli to byli spokojni ludzie, albo zaba­
wiająca się na łące śmichowskiej studenterja, to 
jakiż cel interwencji wojskowej ? Ciekawi byliby 
się sami rozeszli, gdyby nie znaleźli nic cieka­
wego. Ale niestety, same władze postarały się 
o to, aby ich ciekawość została zaspokojoną po­
niekąd: wyprawiły one demonstrację z wojskiem. 
Na co było rozstawiać cztery bataliony na długo 
już przedtem, nim jeszcze było jakieś niebezpie­
czeństwo? Wojsko można utrzymywać w goto­
wości, ale występywać powinno dopiero wtedy, 
kiedy zajdzie już tego konieczna potrzeba".

We wtorek d. 13. b. m. dokonano w Pradze 
aktu oddania miejskiej policji władzom państwo­
wym.

Correspondenz oświadcza, że przez cały czas 
trwania stanu wyjątkowego powstrzyma się od 
omawiania czeskich spraw wewnętrznych.

W poniedziałek odbyła się w domu br. Kau- 
nitza w Pradze konferencja czeskiego stronnictwa 
feudaluo arystokratycznego.

W iadomo, że sądy skazały biskupa ołomu- 
nieckiego za krnąbrność przeciwko obowiązującym 
rozporządzeniom na 2000 zł. grzywny. Skazany 
nieuiścił jej dotychczas, więc zarządzono odpo­
wiednie środki, aby należytość tę wyegzekwować 
przymusowo,

nieuprzedzony znawca rozważył losy człowieczeń­
stwa, śledząc pilnie każdowiekowy postęp Jego 
ku udoskonalenia, tedy do najpiękniejszych kart 
dziejów ludzkości zaliczyć musi te, które przed­
stawia polska historja.

Nieprzerwanym ciągiem powstawały i po­
wstają w kolei wieków wielkie ciała społeczne, 
zwane państwami lub narodami. Jakkolwiek for­
mą swoją zewnętrzną mniej lub więcej do siebie 
podobne, różnią się jednak nieskończenie swoim 
wewnętrznym ustrojem , który każda społeczność 
wyrabia stosownie do charakteru i usposobień 
składających ją  ludów, nakoniec stosownie do 
przeważnych wpływów zewnętrznych, pod które- 
mi powstaje. Ciemny, częstokroć trudny do zbada­
nia dla historyka bywa początek tej lub owej 
społeczności; ale wszystkie one mają ostatecznie 
jeden i ten sam cel wyraźny, niewątpliwy, do 
którego prędzej lub powolńiej zdążać muszą z 
niezbędną koniecznością. Celem tym jest zabez­
pieczenie praw człowieka, rozwijanie swobodne 
wszystkich, złożonych w łonie jego zdolności. Po­
stęp,' : krok każdy w życin takiego społecznego 
wielkoluda, odznaczany bywa wielkiemi czasu 
przedziałami- Zwykle upływa nie mało lat, nim 
zejdzie w nim pierwszy brzask świadomości, nim 
się poczuwać zacznie jako jednostka; nierównie 
dłuższy przeciąg czasu upływa, nim wnętrze jego 
uderzy silniejszem, gorętszem tętnem, i ocknie się 
w nim poczucie praw człowieka, które w jednym 
punkcie, w jednej grupie czy warstwie społeczno­
ści raz rozbudzone, zwolna udziela się innym, po­
dobnie kropli) co na spokojną wód powierzchnię 
Spadła, sprawia ruch ciągły, coraz szersze k rę­
gi w około siebie roztaczając. Czy ta lub owa 
Społeczność w swojem powstawaniu większą lub 
mniejszą przestrzeń kraju objęła, jakie staczała 
walki zw ężają się lub rozszerzając, jest to kwe-
stja podrzędna dla badacza dziejów człowieczeń­
stwa; z wytęż°n9 na rzecz główną uwagą> śledzi 
on ostateczne wyniki, i zapytuje: jaką  liczbę wol­
nych, w szystkie Praw człowieka używających 
obywateli społeczność ta stosunkowo do innych 
w tym lub owym wieku objęła, i czem się przy­
czyniła do polepszenia losu ludzkości? To jest je­
dyna skala, według której się wartość istotna 
każdej społeczności, jej zasługa względem in­
nych, nakoniec postęp każdowiekowy człowie­
czeństwa rozmierza. , _

Według tego kriterjum rozpatryw ane dzieje 
naszej ojczyzny przedstawiają chlubne dla nas

I Do Pester L loyda  telegrafują z Wiednia, że 
Rada ministrów uchwaliła rozwiązać sejm ty ­
rolski.

Sąd krajowy niższo-austrjacfei zniósł wyrok 
śmierci, wydany zaocznie w r. 1849 na Goldmar- 
ka, obwinionego o ndział w zamordowaniu mini­
stra Latoura. Znajdował się on dotychczas w e- 
migracji w Ameryce i sam zażądał wznowienia 
procesu. Obecne orzeczenie sądowe zapadło w 
skutek powtórnej rewizji aktów jego procesu.

W sobotę, w niedzielę i w poniedziałek kon­
frontowano ks. Karageorgiewicza na pokładzie 
statku „Ferdynand-Maksymilian" ze współobwi- 
nionymi. Donieśliśmy już, że rezultat konfronta­
cji wypadł niepomyślnie dla księcia.

W całych Węgrzech odbywają się obecnie 
nabożeństwa za duszę straconego w Aradzie w 
r. 1849 br. Batbyanyego i jego trzynastu tow a­
rzyszy. Na placu stracenia ma im być postawio­
ny pomnik.

N iem cy. Gdy po Europie rozniosła się była 
pogłoska, że rewolucja hiszpańska jest po częśoi 
dziełem pruskich ajentów, i gdy francuzkie dzien­
niki na udowodnienie swoich zarzutów zwracały 
uwagę na prezydenta półnoono-niemieckiego u- 
rzędu kanclerskiego p. Delbriicka, który na parę 
dni przed wybuchem rewolucji wyjechał z Hiszpa­
nii, wówczas Kreuzztg. pospieszyła z oświadcze­
niem, że p. D. nie miał żadnej politycznej misji. 
Tymczasem specjalny korespondent Gazety Kotoń­
skiej, wysłany do Hiszpanii, zdybał się w Bordeaux 
z panem prezydentem i dowiedział się z jego 
własnych ust, że w Madrycie chciał on zawrzeć 
traktat handlowy między Hiszpanią a Związkiem 
północnym, w czem mu przeszkodziła rewolucja. 
A więc, wbrew twierdzeniu Gazety Krzyżowej, Del- 
briick miał misję polityczną. Kto wie czy nie od­
szukałoby się i w ięcej, gdyby umiano dobrze 
poszukać.

Komisja wojskowa państw południowo-nie- 
mieckich ukończyła ozynności swoje w Monachium 
d. 10. października. Początkowo rząd pruski sta­
wiał przeszkody zebrauiu sie tej komisji, w oba­
wie, aby ta  nie stworzyła oddzielnego systemu 
obronnego w Niemczech południowych, i powoły­
wał się ną prawa, smażąca Prusom w moc trakta­
tu zaczepno-odpornego z r. 1866. Ustępstwo Prus 
z czasem w tym względzie tem się wyjaśnia, że 
za wpływem Radenu komisja militarna stała się 
dogodnena narzędziem w rękach pruskich. Dotąd 
czynności tej komisji pokryte są tajem nicą, ale 
dowiedziano s ię , że zajmowała się ona nietylko 
systemem twierdz, lecz oraz planem mobilizacji 
wojsk południowo-uiemieckich. Przyjęty system 
odpowiadać ma we wszystkich szczegółach urzą­
dzeniom pruskim, przez co w przypadku wojny, 
wojska południowe mogą wejść jako część in te ­
gralna Kontyngensów północno niemieckich do a r­
mii pruskiej.

wyniki. W XI. wieku i w pierwszej połowie XII. 
znają już cudzoziemcy Polskę jako kraj nauki, 
który w swoich licznych, schludnych, na jeden i 
ten sam wzór budowanych miastach i po wsiach 
swoich wiele ludzi uczonych mieści. Wiedzą ta ­
koż, że od dawna ma Polska własne swoje, od 
rzymskich i niemieckich odrębne prawa, których 
znaczna część w XIH. wieku spisana, dotąd sie 
przechowała. W następnym XIV. wieku, miano­
wicie w pierwszej jego połowie, starano się te 
dawne zwyczajowe, lecz spisane już prawa ró­
żnych prowincyj porównać z sobą i ujednostaj­
nić, podając je narodowi w jednym kodeksie, a 
tenże sam król, który je narodowi podawał, 
wzniósł zarazem dla niego ognisko wyższej 
ośw iaty: akademię, na jaką w owych czasach 
rzadko który naród się zdobył. Oświeconą świa­
tłem nauki i na prawach opartą społeczność ob­
jąwszy po Kazimierzu W. jego następcy, uada- 
wali ją  coraz większemi swobodami, nieząnie- 
dbując też zarazem wznosić coraz wyżej jego 
oświaty. Tylko bowiem światły człowiek nmie 
być prawdziwie wolnym. On tylko pojmuje ja ­
sno, że prawn, które mu przysłużą, odpowiada w 
równejże mierze obowiązek, i takowy święcie do­
pełniany być winien. On wie, że wszelkie nad­
użycie, wszelkie naruszenie praw drugiego, pro­
wadzi ostatecznie do utraty własnej wolności. J e. 
żeli w innych niektórych państwach postrzegamy, 
że obok szlachty formował się takzwany stan 
trzeci, który zrazu żadnych praw politycznych 
nie mając, potrafił z czasem takowe sobie uzyskać, 
tedy nie trzeba też spuszczać z Uwagi, że część 
narodu, praw politycznych w Polsce używająca 
a ogólnem szlachty imieniem obejmowana, była 
tak wielka, _ iż liczbę szlachty każdego z innych 
państw, wziętą nawet ze stanem trzecim, o ile 
tenże polityczne prawa posiadał, znacznie prze­
wyższała. Nasi bowiem Jagiełłowie powoływali 
do praw politycznych całe gromady, wkładając 
na nie główny obowiązek obrony kraju. Byliśmy 
tedy przez kilka następuych wieków narodem w 
całem tego słowa znaczeniu, narodem, który sto­
sunkowo do innych miał największą ilość wol­
nych obywateli, a nauką równał się z najoświe- 
oeńszemi narodami. To stanowiło naszą potęgę, 
i pokąd tak by ło , z największych niebezpie­
czeństw wychodziliśmy zawsze zwycięzko. Gdy 
zaś w następnych wiekach poczęło przygasać 
światło w narodzie a w miejscu jego rozpoście­
rać się ęoraz większa ciemnota, następował roz-
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Dwór berliński jest bardzo uradowany wia­
domością, która zresztą nie potwierdziła się do 
dnia dzisiejszego, jakoby rewolucyjny rząd ma­
drycki pozwolił wrócić do Hiszpanii księciu Mont­
pe llie r i jego żonie. Pruskim dyplomatom zdaje 
się, że kandydatura tego księcia jest już zape­
wnioną, i że w ten sposób Francja będzie musia­
ła odwrócić oczy od Niemiec.

Pruski konzul w Bukareszcie hr. Kayserling 
był teraz w Niemczach i w Baden-Baden widział 
się z królem Wilhelmem. Hr. Kayserling otrzy­
mał rozkaz oświadczyć księciu Karolowi, że po­
dróż jego w obecnych okolicznościach do Berlina 
mogłaby zaniepokoić europejską dyplomaty Pru­
sy, boją się, aby odwidziny te n.e obudziły po­
dejrzliwości paryzkiego gabinetu, który i tak po­
sądza Prusy o wspieranie moskiewsko-rumuńskiej 
polityki na Wschodzie.

Że Prnsy nie myślą o rozbrojeniu, świadczy 
najlepiej rozkaz ministra wojny, aby wszystkie 
magazyny, aie szukając pośrednictwa liweran- 
tów, zakupiły wprost od producentów wszystLie 
potrzebne zapasy żywności.

Król Wilhelm zabawi w Baden do 18. pa­
ździernika.

Hr. Bismark znajduje się ciągle w Warzy- 
nie. Zdrowie jego znacznie się polepszyło. Wsze­
lako niewiadomo jeszcze kiedy pan 'kanclerz pół­
nocnego Związku uzna za stosowne wrócić do 
Berlina i zą,ąć sie interesami państwa. Ostatnie- 
mi czasy odwidzał go w Warzynie br. H eydt, 
minister finansów. Obaj mieli dłuższą konfe­
rencję,

W północnym Szlezwiku wybrano znów do 
pruskiego parlamentu Ahlmaana i Krygera, któ­
rych raz jnż wykluczono za to, iż nie chcieli za- 
przysiądz konstytucji pruskiej. Prawdopodobnie 
scena .a znów się powtórzy Przynajmniej tak 
zapowiada dziennik Foedrelandet, mający wielką 
popularność w całej Danii.

Rozniosła się pogłoska, że hr. Goltza w P a ­
ryżu zastąpi nie książę Reuss, jak to dawniej 
utrzymywano, lecz dotychczasow y ambasador przy 
dworze wiedeńskim, br. Werther. Hr. Goltz u- 
stąpić musi, rak bowiem, który mu język toczy, 
je s t wyleczony tylko w dziennikach, eez nie w 
rzeczywistości.

Francja. Mówiliśmy wczoraj o artykule ty­
godnika Sem aine financiere, w którym twierdzo­
no, że Napoleon nosi się znów z planem ogólne­
go rozbrojenia. Wiadomość ta znalazła przyna^ 
mniej częściowe potwierdzenie w paryzkiej ko­
respondencji, umieszczonej w Gazecie Ko1. I tak 
pisze rzeczony korespondent: „Zdaje się, że Na 
poleon pracuje teraz nad manifestem ogólnego 
rozbrojenia, który będzie wystósowany do 
wszystkich państw  europejskich. Główną myśl 
tego dokumentu można streścić temi słow y: 
Prusy (wraz z północnemi Niemcami) mogą po­
stawić milion żołnierzy. J a  z mej strony musia­
łem to samo nczynić, a reszta mocarstw widząc 
nasze przygotow ania, przystąpiła do stosunko­
wego zwiększenia swych armij. Rezultatem tych 
uzbrojeń je s t zwiększenie się wydatków, poezem 
może nastąpić ogólna ruina. Zanim coś podo­
bnego nastąp i, musimy zmniejszyć nasze siły  
zbrojne. Lecz żeby zamiai ten mógł w rzeczy 
samej przyjść d o  skutku, należy zwołać między­
narodową komisję, któraoy zajęła się jego uskn 
tecznieniem i któraby w razie potrzeoy mogła 
nawet zmnsić opierające się mocarstwa do zmniej­
szenia sił swoich. Mocarstwa zostaną wezwane 
do oświadczenia się w zasadzie za powyższym 
projektem , poezem zebrał by się kongres, któ­
ryby wysadził wzmiankowaną komisję. Tak więc 
cesarz wraca znów do kongresu, którego k ilka­
krotne nieudanie się cięży mu ołowiem w żo­
łądku. Korespondent Gaz. Kol. twierdzi przy

końcu swego listu , że cały ten manifest je s t 
skierowany wyłącznie przeciw Prusom, które 
nie mogłyby zmniejszyć swej armii bez zmie­
nienia całego systemu wojskowego. Jeźli więc 
Prusy nie przystaną ua tę propozycję, tedy woj­
na stanie się nieuniknioną. “

Z powodu polemiki, która się toczyła mię­
dzy ro„maitemi dziennikami nad polityką fran- 
cuzką na Wschodzie — oświadcza teraz la France 
tonem urzędowym, że A n g l i a  i F r a n c j a  po- 
s t ę p u j ą  z g o d n i e  we  w s z y s t k i c h  s p r a ­
w a c h ,  ' k t ó r e  d o t y c z ą  i n t e r e s ó w  p a ń ­
s t w a  T n r  e c k i e g o .

Monitor wojskowy rozbiera dzieło szwajcarskie­
go pułkownika Lecomte, które wyszło pod napi­
sem : Wojskowe operacje w r. 1866 . Tak z dzieła 
jak i z krytyki wypływa, że operacje pruskie i 
austrjackie były w Czechach jak  najgorsze, Na 
pochwałę zasługuje jeden tylko arcyksiążę Al­
brecht, który we Włoszech złożył dowouy pra­
wdziwego jenerała. O Włochach nie wiele mo­
żna dobrego powiedzieć. Między wszystkimi do- 
wódzcami jeden Brignone zasługuje na tę nazwę.

W łochy O kandydaturze księcia d‘Aosta 
na tron hiszpański, która nie została dotychczas 
postawioną urzędownie, tylko prywatnie, piszą z 
wiarygodnego źródła do jednego z pism zagra­
nicznych ; Dnia 4. października wysłał prezydent 
ministrów, hr. Menabrea notę do włoskiego po­
sła, urzędującego w Madrycie, w której mu po­
leci1 zachowywać się wobec wypadków hiszpań 
skich jak najbierniej. Zarazem prosił go o za­
jęcie takiego stanowiska, którtby w niczern nie 
mogło skompromitować interesów włoskich. Wia- 
śuie dlatego, że z powodu pokrewieństwa między 
Wiktorem Emanuelem a królem portugalskim i 
księciem d‘Aosta, mogłaby się zrodzić pogłoska, 
iż gabinet florencki wspiera jedną lub dragą kan­
dydaturę, obowiązkiem jest włoskiej ambasady w 
Madrycie działać zgodnie z przedstawicielami in­
nych mocarstw europejskich. Tak więc upadają 
wszystkie pogłoski o wysłaniu włoskich ajentów 
do Hiszpanii i o innych agitacjach jenerała Me- 
nabrey. Zresztą sam książę d‘Aosta niema być 
bardzo łakomym hiszpańskiej korony, i kto wie, 
czyby ją przyją1 nawet wtedy, gdyby wybór je ­
go przez cały naród hiszpauski był już całkiem 
zapewnionym.

W całych Włoszech konzulowie hiszpańscy 
zdjęli ze swych mieszkań bnrhońskie herby.

Według urzędowego dziennika l’E serdto , ar­
mia włoska posiada już 100 tysięcy karabinów 
odtyleowych, które w stosunkowe^ liczbie rozda­
no między pojedyncze pułki.

Niedawno donoszono z Turynu, że wkrótce 
miała się zebrać austrjacko-włoska komisja w 
celu wynagrodzenia weneckich poddanych, któ­
rzy w r. 1866 znaczne ponieśli straty . Jak  Ga­
zeta Iryestyńska  donosi, cała sprawa ma się w ten 
spusćb: W parlamencie włoskim interpelował je­
den z posłów weneckich ministra spraw zagra­
nicznych, jakie kroki poczynił rząd włoski, aby 
uzyskać wynagrodzenie dla tych W enecjan, któ­
rzy ponieśli straty w czasie ostatniej wojny z 
Austrją. Rząd włoski poczvnil stosowne kroki 
we Wiedniu, na co mu odpowiedziano, że gabi­
net florencki ząjąwszy W enecję, przyjął tem sa­
mem i wszystkie ciężary, ciężące na tej prowin­
cji. Włosi nie chcieli przystać na podobne oświad­
czenie, i dziś jest nadzieja, że sprawa ta zosta­
nie załatwioną za porozumieniem się z Austrją. 
Że zaś Wenecjanie mają jeszcze i inne pretensje 
do rządu austrjackiego, a więc w Wenecji zbie­
rze się wkrótce mieszana kom isje, która zajmie 
się roztrząśnięciem żądań i wynagrodzeniem po­
szkodowanych. Przy tej sposobności będzie ta­
kże załatwiona sprawa pałacu w M antui, który 
Austrją uważa za swoją własność, gdyż dom pa­

nujący w cesarstwie jest spokrewniony z Gonza­
gami, dawnymi panami tegoż pałacu. Rząd wło­
ski uważał dotychczas ten pałac za własność pań­
stwową.

Hiszpania. W skutek demonstracji, którą 
lud hiszpański odbył pod oknami papiezkiego 
nnnejusza, spaliwszy w jego oczach przepisy kon­
kordatu, pojawił się n marszałka Serrana amba­
sador franeuzki, p. Mercier, z zapytaniem, czy 
zagraniczni przedstawiciele mogą liczyć na po­
szanowanie swych osób ze strony ludności. Ser- 
rano odpowiedział potwierdzająco, każdemn z po­
słów przyrzekł dać straż wojskową, która będzie 
stała przed mieszkaniem, zapewnił, ze owa de­
monstracja miała tylko na celu ogłoszenie wolno­
ści wyznań. Takie wystąpienie francuzkiego 
pełnomocnika zrobiło między mieszkańcami me 
najlepsze wrażenie. Francja zaczyna działać bez 
taktn, a okoliczność, że rząd francuzk' kazał am ­
basadorom swym wręczyć wszędzie protest królo­
wej Izabeli, nie przyczyni się także do wzmocnie­
nia francuzkiego wpływn na hiszpańskiej ziemi 
Zapytanie posła francuzkiego jest tem niewłaści- 
wsze, ile że w całym kraju nie napastowano ani 
jednego cudzoziemca. Owszem endza własność 
była wszędzie uważana za świętą. Przynajmniej 
tak zapewniają nietylko hiszpańskie, ale i fran- 
enzkie dzienniki. O prawdziwość, tego twierdze­
nia można się przekonać i z tej okoliczności, że 
gabinet paryzki rozkazał tym statkom, które wy­
płynęły były na wody hiszpańskie, wrócić do 
francuzkich portów. Jeśli więc nie boi się, aby 
jego poddanym mogło się stać co złego, czemuż 
udaje, jakoby się lękał o osobę swego przedsta­
wiciela ?

Podpisy na pożyczkę municypalną przyniosły 
dotychczas około 900.000 franków.

Korpus halabardników i najwyższa junta woj­
skowa zostały rozwiązane dekretem prowizory- 
czm ?o rządu.

Wedlng madryckiej Korespondencji jenerał 
Novalicbes nietylko żyje, lecz nawet Domimo nad­
zwyczajnych cierpień pracuje nad urzędowem 
sprawozdaniem o bitwie pod Alcolea.

O członkach teraźniejszego gabinetu podaje­
my następujące szczegóły: Topete, minister m a­
rynarki, z Andaluzji, wyszczególnił się w bitwie 
pod Callao. Uchodzi on za człowieka bardzo 
energicznego i stanowczego, lecz nie za uczone­
go. Rniz Zorilla, minister spraw wewnętrznych, 
jest dzielnym adwokatem, progresistą i ścisłe 
związany z Primem ; F iguerola, minister finan­
sów, demokrata, zwolennik wolnego handlu i zna­
komity ekonomista; Ramon Ortitz, minister spra­
wiedliwości , jest także znakomitym adw okatem , 
lecz zato niezbyt szczególnym mężem Banu ; Sa- 
gasla, minister robót publicznych, był .nzyttierem, 
profesorem i redaktorem Iberji; Lorenzana, mini­
ster spraw zagranicznych, ma sławę zręcznego 
dyplomaty; a Ayala, minister kolonij, który Ser­
rana przywiózł do Kadyksu, należy do ludzi naj- 
energiczniejszych.

K r o n i k a .

W schód. Serbski Vidovdan  otrzymał list z 
Carogrodu, w którym mn donoszą, że Wys. Por­
ta wystosowała protestującą notę do rządu g re­
ckiego przeciw uzbrojeniu kilkudziesięciu lndzi 
pod dowództwem żimorakakiego, którzy odpły­
nęli na Kandję.

Do nowej Prersy  piszą z Konstantynopola, żc 
owa broń, odkryta przez rząd turecki w pobliżu 
S ku tari, o czem donieśliśmy wczoraj według 
Corresp. du N ord-F .st, była przywiezioną przez 
amerykański statek „Franklin11. W ogóle miało 
tam być 20 tysięcy karabinów.

— M ianow anie. Na przedstawienie gmin; miasta 
Mikołajowa nadała Rada szkolna posadę nauczyciela 
przy szkole głównej w Mikołajowie z płacą roczną 210 
złr. w. a. dotychczasowemu zastępcy tej posady, p. Ja­
nowi Podhorodeckiemu.

— Z grom ad zen ie  T o w a rzy stw a  p ra w n iczeg o  we 
Lwowie odbędzie się dnia 18. października b. r. w n ie­
dzielę o 4. godz. popołudniu. P o r z ą d e k  d z i e n n y  
1) Sprawozdanie komisji, wyznaczonej do ustaieiiit 
prawniczej terminologii polskiej. 2) Sprawa wykupna 
prawa propinacji. 3) Odezwa reuakcji Czasopisma po­
święconego prawa i umiejętnościom politycznym w Kra­
kowie, wzywająca tutejszych prawników do współudziału.

— Z u raw no dnia 10. października. O budowie no­
wych linij kolei żelaznej, mających przeciąć w różnych 
kierunkach naszą prow inc-ję, i ułatwiając komunikację, 
ożywić handel i przemysł, raz po raz donoszą nam dzien­
niki. Nie wątpimy wcale o ważności tej sprawy, sądzi­
my jednak, że koleje tylko wtedy mogą krajowi odpo­
wiednie oddać u słn g i, jeżeli obok tych głównych go­
ścińców przemysłu i handlu, łączących nas z resztą 
Europy, rozszerzy się w naszym kraju sieć dróg po 
mniejszych, bez których użyteczność pierwszych zna­
cznie się zmniejsza i nawet niekiedy znika zupełnie. 
Pociobny stosunek zachodzi i a nas. Aby jię dostać do 
Bortnik, najbliższej stacji kolei żelaznej, musimy całą 
milę drogi nakładać z  braku odpowiedniej komunikacji. 
Nasza rada powiatowa (żydaczowska) zamierza wpra­
wdzie — jakeśmy o tem słyszeli z dobrego źródła, 
zaspokoić tę potrzebę nietylko miasta, aie i całej oko­
licy ; aie jakkolwiek nie wącpimy o najiepszycn jej 
chęciach, przecież nie wiemy, czy prędko zajmie się 
załatwieniem tej sprawy, zwracamy więc na to jej uwa­
gę i w ogóle na polepszenie komunikacji w całym na­
szym pow iecie.

Przy tej sposobności musimy podnieść niezwykłą  
gorliwość w pełnieniu obowiązków naszego burmistrza 
p. J., które tembardziej zasługuje na podobne uznanie, 
że żadnej nie pobiera płacy, i jedyną mu w cym wzglę­
dzie pobudką troskliwość o dobro publiczne. On to na­
der często podnosi] ważność utworzenia nowej komun, 
kacji między Żórawnem a Bortnikami, i jak w każdej 
inuej sprawie, tak i teraz przy coraz częśc.ej wydarza 
jącycn się pożarach z nadzwyczajną gorliwością prze­
strzega zachowania wszelkich możliwych środków ostro 
żności, i nie szczędząc czasu i trudów, swoją niepospo­
litą troskliwością zasługuje sobie na wdzięczność w szy­
stkich mieszkańców, i z przyjemnością nieraz uważaliś­
my, że nawet pomiędzy niźszemi warstwami ludności 
zjednał sobie prawem postępowaniem wszystkich umy­
sły , a to nie tylko pomiędzy ludnością miejską tak 
chrześciańską jak izraelicką, ale ró.wnież i pomiędzy 
włościanami wsi okolicznych. Wielu z uich udaje się  
do niego po radę i pomoc a nawet — co się .ara.o czę­
sto zdarza — o rozsądzenie sporów, zupełnie polegając 
na jego zdaniu, które im nieraz już zastapilo wyrok 
sądowy.

Nie mniej i ta okoliczność zasługuje na publiczne 
uznanie, że  p. J.f posiadając nieograniczone zaufanie 
wszystkich warstw ludności naszej, umie z szczęśliwego  
stanowiska swego wy o ornie korzystać i zręcznie przy­
czynia się do usunięcia waśni społecznych i do utrwa­
lenia powszechnej zgody, tak wielce potrzebnej do po­
myślności całego kraju.

— K on cert w to r k o w y . Pojawił się w przeszłym  
tygodniu we Lwow ie młody skrzypek, W ł a d y s ł a w  
G ó r s k i .  Nigdy nie był we Lwowie, dzienniki tutej­
sze o nim nic dawniej nie pisały, nikt nie słyszał gry 
jego, publiczność o nim nic nie wiedziała. Aż tu poja­
wiają się afisze, zapowiadające, iż występuje z koucer- 
tem, Czyż się dziwić m„żna, ii bardzo szczupłe grono 
zebrało się we wtorek w sali ratuszowej?

P. Górski Władybław grał koncert 7. Beriota, fan­
tazję Beriota, dwa mazurki Wieniawskiego i Andante 
własnej kompozycji. Gra jego jest w wysokim stopniu

strój moralny, powstawał coraz większy nieład i 
bezrząd, wyradzały się wszelkiego rodzaju nad­
użycia i bezprawia. Chyliliśmy się więc przez 
półtora przeszło wieku coraz widoczniej ku upad­
kowi, i takowy w końcu nastąpił.

Jest rzeczą naturalną, te  to, co przez tak 
długi czas coraz hardzi ;j się psuło, i nakoniec 
runęło, nie prędko i nie łatwo naprawione i do 
dawnego stanu przywrócone być może. Jak  w 
naturze bowiem fizycznej, tak i w życiu naro­
dów niemasz przeskoków

Nadzwyczaj ważne i stanowcze nasuwa się 
tu pytanie: czy owe główne bytu niepodległego 
warunki, o których mówiłem, w takim, jakby  to 
należało stopniu, dziś już posiadam y: czyśmy się 
z tych wad, z tych ułomności, z tvch szl arad 
moralnych, które ostatnie karty historji naszej 
zabrudziły, już oczyścili, i na stopę, godna wiel­
kiego narodu, podnieśli? Radbym' bardzo, aby 
znawcy najbieglejsi, aby równie światli jak i me 
uprzedzeni sędzinwis py tane to na korzyść na- 
s /ą  rozstrzygnęli; ależ jeśi! odpowiedź na to py­
tanie wypadłaby przecząco, natenczas można być 
pei-nym, że gdyby zbieg nadzwyczajnych jako- 
wych okoliczności, gdyby cud jj.ki przywrócił 
Ram naszą ojczyznę, drugi raz óy upaść musiała.
' le Przyznając sobie bynajmnię p r w a  do stano- 

d n o ff n rozatrzygaaia tej kwestji dotknę tu je- 
>ikj  strony: podam kilka uwag pobieżnych 

j .  teraźniejszego ukształcenia naszego
oświaty. innFch> i wymienię główne czynni i

stwv°naru.in T °'',nna brzenikai' wszystkie war- 
przyjaciela ludzkości T t
świadczenie uczy, że Dotychczasowe jednak do- 
zarówno świecone b y i ^ ie warstwy narodu 
temu na przeszkodzie n i e j e d S  r Ł  "pracy

M T w " kształceniaśrodków kszta enia się. Aby WjoC Bozna(s na| e. 
życie stan oświaty jakiego narodu, L rz e b a  ś e 
dzić ją w każdej warstwie osofcń0. P

Ćl z naszych rodaków, którzy dlużs CzaS 
przebywali we Francji, tym najoświeceńszyin kra­
ju europejskim, i mieli sposobność poznania z 
blizka ludu wiejskiego, niepochlebne dają wy0 
brażenie o jego ukształceniu. Stawiaja go  oni 
niżej od naszego ludu pod wiciu względem’. 
Nasz wieśniak ma pewien zasób podań, ma swo- 
je przysłowia, niekiedy bardzo trafne, ma pie- 

1 nadewszystko sąd zdrowy o rzeczach,

w zakres jego wchodzących. Wszystkiego tego, 
w talrm  jak u nas stopniu, u wieśniaków fran­
cuzkich nie dostrzegano. Niepochlebny też obraz 
francuzkicb wieśniaków dają sami pisarze fran­
cuscy, jak de la Bruyere, Passy i inni. Ten osta­
tni, autor znakomity, mający sposobność obcowa­
nia codziennie z ludem v,.ejskim, zowie francu­
skiego wieśniaka rubasznym i twardym samolu­
bem, a stronę moralną charakteru jego w naj­
czarniejszych kolorach wystawia, przypisując wa­
dy jego brekowi oświaty ] niegodziwemu w da­
wniejszych czasach obchodzeniu się z wieśniaka­
mi. W Niemczech znowu, tym drugim wysoce 
ukształconym kraju, naDotkać możni, nawet w po­
bliżu wielkich miast wsie c a łe , które zaledwie 
mają ciemne jakieś o swojej narodowości pojęcie. 
Tak na przykład koło Monachium zapytany je­
den lub drugi wieśniak czy jest Niemcem, odpo­
wiada wprost że nie ! Zapytany czy jest Bawar- 
czykiem, odpowiada takoż że nie. Wdawszy się 
z nim w dalszą rozmowę, można się dowiedzieć, 
że jest mieszkańcem wioski, o milę lub półtorej 
mili od Monachium odległej. Według nazwiska 
tej wioski determinuje on swoją narodowość, o 
żadnej innei wiedzieć nie chce i do niej się nie 
przyznaje. Jesl on zresztą runaszny i zabobonny 
równie jak i naoz wieśniak, a mówi powiato- 
wszczyzną, tak odrębną od książkowego języka nie­
mieckiego, że Niemiec w miaście zrodzony, i sam 
tylko książkowy język niemieck’ choćby najlepiej 
posiadający, ani go zrozumieć, ani od niego zrozu­
mianym być nie może. Za tłumaczów między lu­
dem na targi nczęszczającym a mieszczanami, 
używane bywają zwykle sługi, na prowincji zro­
dzone a przez dłuższy czas w miaście zostające. 
Podobnież ma się rzecż z ludem wiejskim i we 
wielu mnych stronach Germanii. Co dó ludowego 
tedy ukształcenia, stosunek nasz do innych na­
rodów nie ,i6st tak bardzo niekorzystny, a przy 
znpełnej zmianie u nas stosunków włościańskich, 
i przy tej troskliwości, jaką  szlachetni nasi roda­
cy lud teraz otaczają, zawiązując się nawet w 
towarzystwa gwoli jego kształceniu, można śmia­
ło twierdzić, że jeśli nie dziś jeszcze, toć w bar­
dzo blizkiej przyszłości, zrównamy w tej mierze 
najwykształceńszym narodom. .

Całkiem inaczej ma się rzecz, jeżeli siągon 
my do warstw wyższych naszej społeczności, i 
zechcemy pociągnąć takąż paralelę. Tu różica 
jest zanadto nderzająca. Miasta i miasteczka na­
sze nie odznaczają się ani handlem rozleglejszyiu,

ani przemysłem i rękodziełami. Liche i ubogie w 
sobie, pozbawione ' też są należytych instytucyj 
naukowych; cokolwiek % nowszych Czasach w tej 
mierze Lla nicn zrobiono, dalekie jeszcze jest od tego, 
co miasta niemieckie lub fraocuzkie od dawnych już 
lat posiadają. Upośledzeń’ pod względem prze- 
mysłowości, pod względem bytu materjalnego 
miasteczek naszych mieszkańcy, nie górują też 
bvnajnini6, swojem społecznem, politycznem wy­
kształceniem. Z tradycyj historycznych m ają go­
rące zamiłowanie swojej narodowości i silny po­
pęd ku swobodzie — popęd, w źródle swojem 
bardzo szlachetny, niepojaśuiony atoli należy­
cie światłem nauki, i niedość obwarowany w so­
bie od wpływów szkodliwych, od pokus ludzi 
płochych lub nieprzjjaznych naszej narodowości, 
łatwiej na bezdroża, niż na tor zbawienny wpro­
wadza.

Nie wiele też korzystniejszego da się powiej 
dzieć, jeżelibyśmy posunęli porównanie z obcemi 
narodami i do wyższych jeszcze klas. Wyjątki 
bowiem , jakkolwiek u nas w tej mierze liczne 
się znajdą, zawsze są tylko wyjątkami, i o nich 
tu mowy być nie może. Inteligencja nasz** aD1 
jest tak liczna ani tak wielostronnie ukształcona 
i gruntowna w swoich zawodach, iżby się 
z francuzką bądź z niemiecką równać a ' 
Lżejsze tylko gałęzie piśmiennietwa m ają u na® 
dość licznych i dość pracowitych uprawiam y 1 
znajdują mniej lub więcej dostateczną liczbę czy­
telników. Do umiejętności ścisłych, d > nauk gruu- 
townycn, nawet takich;, co z poprawienie® bytu 
materjalnego bezpośrednio się łączą, brąk jesi 
powszechny i piszących i czytających. a niekiedy 
zalatuje nawet z pism publicznych ja k ty  jakiś 
rodzaj niechęci, lekceważenia, że nie P‘ wiem ro­
dzaj wstrętn lub pog. rdy dla, nmiejC1110®̂ 1 ści­
słych, dla gruntowności. Objaw te n  1 nntn ejgzy^ 
że takie lekceważenie łatwo przylgnąć może do 
umysłów niedoświadczonych, tycŁ właśnie, któ 
rym pracę i naukę j ,k najwięcej zalecać potrze­
ba. Stan nizkiego, niedostatecznego ukształcenia 
naszego okazał się najwybitniej ^ chwilach swo­
bodniejszego konstytucyjnego ‘■/cia naszego, j a ­
kie nam od rokn 1848 za, dysn b  Powstało 
dziwne zmącenie pojęć o wolności. Wszyscy po- 
poczuwaliśmy się i poni ąd dotąd j3szcze po 
czuwamy się do praw, a nint do obowiązków; 
w ruchach wszelkich, w czynnościach naszych 
publicznych panowała taka niesforność, takie nie­
uwzględnianie praw drugiego, takie sobkostwo,

taki gwałtowny popęd kn nadużyciom i swywoli, 
jakie ledwie biedy w najsmutniejszych czasach 
naszej Rzeczypospolitej widziano.

Za główną tedy potrzebę uważałbym pod­
niesienie oświaty rzedewszyetkiem w warstwach 
tych, które do przyjęcia jej najwięce] są usposo­
bione, a któryoL wpływ na dalsze społeczności 
naszej warstwy jest niezaprzeczony.

Uważając rozmaite stopnie oświaty u różnych 
narodów, okazuje się ona w dwojakim kształcie. 
U jednych narodów jest jakby roślina: chwiejna, 
wątła, z zewnątrz swoje soki pożywne ciągnąca, 
bezświadoma. U drugich znowu jest samodzielna, 
mająca w nar idzie samym swoie korzenie — 
m iżnaby porównać do organizmu człowieka, 
który sam opatruje swoje pożyw ienie, co szko­
dliwe, w ydziela, co zdrowe i naturze jego naj- 
W]§e,,J odpowiednie, przyjmuje, i wciąż się odży­
wia. Oczywista, że nam o taką oświatę starać 

potrzeba, a głównemi takiej oświaty ozyun; 
kaWi są uniwersytety, są towarzystwa uczone, są 
baukowe zakłady.

Ci, którzy własnemi oczyma patrzali na upa­
dek ojczyzny, pojęli najjaśniej główną upadku 
t-go przyczynę, i stosownie do tego działali, U- 
żyii oni wszystkich starań do krzewienia w k ra­
ju nauk. Ich to wDływem zreorganizowany zo 
stał nanowc w pierwszych latacn tego wieku u- 
niwersytet wileński, i liceum w Krzemieńcu za­
łożone. Chociaż te uczelnie ledwie kilfc anaście 
lat istniały, przyniosły jednak wielki narodowi 
pożytek. Im to bowiem w najgłówniejszej czę­
ści winniśmy wzrost nowszej naszej literatury, a 
mężami , którzy z tych szkół wyszli, lub ich u 
czńiami szczyci się dotąd nasze piśmiennictwo. 
Dziś niema ani uniwersytetu w Wiinia, ani lice­
um w Krzemieńcn. Szkoła główna warszawska 
wbrew uroczystym przyrzeczeniom, że polską za­
wsze zostanie, przemienia, się już w uniwersytet 
moskiewski. Jest tedy życzeniem gorącem, po- 
vszechnem, i o to mężom stanu starać się potrze­

ba, aby uniwersytety krakowski i lwowski zosta­
ły nniwersytetami czysto polskimi. A jeszcze go- 
rętszem życzeniem jest, a;by młodzież, do nicn n- 
częszczająca, jak najgorliwiej oddawała się grun 
townym naukom i z nich jak największy odnosi­
ła pożytek.

I drngi walny środek do podźwiguienia o- 
św iaty w narodzie, był w owych porozniorowyrh 
czasach z największym skutkiem poruszony. Dnia 
9. maja 1801 r. nieliczne grono mężów, miłością J
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wyrobiona, szlachetna i pełna wyrazu uczuciowego. 
Osobliwie rękę prawą rozwinął do nadzwyczajnej bie­
głości. Pociąg smyczka ma bardzo pewny i czysty. 
Przede wszy stkiem w fantazji Beriota rozwinął znako­
mity swój talent i okazał, iż w nim jest podostatkiem  
materjału na bardzo znakomitego artystę. Do zupełnej 
pełni talentu, owładnąwszy już teraz wszelkie trudno­
ści, potrzebuje w swej grze rozwijać jeszcze większą 
siię tonu. Z kompozycji jego (Andante) nie możemy 
znowu wnioskować, iż jest w nim materjał na znakomi­
tego kompozytora. Świeżości w niej niema, lecz same
reminiscencje.

Młodego artysty nie powinno zrażać, iż tak mało 
osób było na pierwszym koncercie. Publiczność go nie 
znała, a zrażona kilkakrotnym zawodem, doznanym od 
koncercistów nowych, czekała, jaki sąd wydadzą zna­
wcy muzycy o grze jego . Niezawodnie drugi koncert 
Wypadnie świetnie, skoro się przekopano, iż to istotnie 
znakomity skrzypek.

W koncercie wziął udział p. Mtiller i odśpiewał 
Ostęp z opery Mehula Józef i ustęp z Wolnego Strzelca. 

-  Pani Nowakowska wygłosiła poemat Kornela Ujejskie­
go : Po latach ośmnastu, z wielką precyzją i siłą. Odjeż- 

_ dża ta artystka w tym tygodniu do Krakowa, gdzie 
wraz mężem jest zaangażowaną do tamtejszego teatru. 
Pak dwoje najznakomitszych artystów traci tutejsza 
ocena na tak długo zapewne, jak długo p. Miłaszewski 
będzie prowadził dyrekcję, t .j . do W ielkiejnocy r. 1870.

— Na rzeez p ogorzelców  w  S tan isław ow ie zło­
żono w tutejszym komitecie niesienia doraźnej pomocy 
dla pogorzelców: Z Wydziału powiatowego w Stryju z 
funduszów powiatowych 200 złr., od p Amalii Wieser 
z Węgier 10 złr., z Drohobycza ze składki w szkole 
normalnej 12 złr. 50 cnt., od JW . br. Romaszkana z 
Horodenki 300 złr., z Wydziału powiatu zaleszczyckie- 
go przez tutejszy Wydział powiatowy ze składki dobro­
wolnej w Zaleszczykach i okolicy 236 złr. 64% c. w. a. 
1 1 dukata, zaś z przedstawienia dramatycznego w Za­
leszczykach przez p. Modrzejowskiego urządzonego 206 
słr. 21 cnt. w. a., od Jego Eksc. Agenora hr. Gołu- 
cł»owskiego 100 złr.; razem 1.065 złr. 34% c. i jeden 
dukat w złocie; co czyni razem z poprzednio wykaza- 
uemi datkami w kwocie 13.835 złr. 16 centów sumę 
14.900 złr. 50,/» ct. Wyraźnie: Czternaście tysięcy dzie­
więćset złr. 50% cnt. w. a., i jeden dukat w złocię. 
frócz  tego wiele wiktuałów w chlebie i surowych pro- 
Uuktach, które później wyszczególnione zostaną.

W końcu prostuje się poprzedni wykaz w ten spo- 
8ób, że wykazane tamże 44 złr. w. a. z Brzeżan, nie od 
gminy, lecz z przedstawienia dramatycznego p. Woźnia­
kowskiego pochodzą. W Stanisławowie dnia 13. pa­
ździernika 1868.

Przewodniczący komitetu Stanttłate Dunin Borlowtk 
W. r. Sekretarz Józef Lityński Wi_r.

(Kad. A .) P e sz t  dnia 10. październiku. Na korzyść 
..Pogorzelców stanisławowskich odbył się wczoraj w tu­
tejszej wielkiej redutowej sali św ietny koncert. Dzięki 
życzliwości dla nas ze strony mieszkańców stolicy Wę­
gier, dość licznie wzięli oni udzia_ł_w tym _czynie „bra­
tniej pomocy".

Najwięcej przyczynili się do tego , że koncert 
przyszedł w ogóle do skutku' i tak świetnie się udał, 
oficerowie 58 pułku piechoty arcyks. Ludwika Salwatora 
(z Stanisławowskiego). Z pomiędzy nich najgorli- 
wiej zajęli się tą sprawą p. pułkownik Min gaz z i, rodowity 
Włoch, dwaj pp. kapitanowie: August i Józef Massny, 
jakoteż p. porucznik Harasiewicz. Oni to z szlachetną 
wytrwałością nie szczędzili zabiegów ni trudów, aby kon­
cert wypadł jak najświetniej.

Rzeczywiście też osiągnęli to, co zamierzyli, bo 
Program koncertu powiódł się tak św ietnie, jak tylko  
można było życzyć sobie. Orkiestra, skombinowa- 
ua z trzech pułkowych kapel wojskowych, wykonała 
Pod przewodnictwem kapelmistrza 58 pułku piechoty, p.

Asbota', uwerturę opery Wilhelm Tell, a następnie u- 
werturę opery Zampa i Tannhduser-Marsch Wagnera. 
Wykonanie odznaczało się mistrzowską precyzją. 
Znana w świccie artystycznym p. Urna Murska, odśpie­
wała potem dwie arje. Końca niemająee oklaski znie­
woliły ją do odśpiewania węgierskich ludowych pieśni, 
a wreszcie wśród nieopisanego entuzjazmu słuchaczy 
zakończyła swój występ nieobjętą programem piosenką. 
Potem nastąpiły deklamacje i śp iew ki, po węgiersku 
i po niemiecku, w czem wzięli mianowicie udział pan 
Miłaszewski i panna Ehrman, dyletantka. Napisany po 
niemiecku przez hrabinę Hagern wiersz, wyrażający 
współczucie dla nieszczęśliwych, mieszkańców Stanisła­
wowa, rozchwycono w sali.

G ospodarstw o, przem ysł 1 handel.
L w ów  d. 12. października. {Sprawozdanie tygodniowe 

Gaz. Lw.), W ostatnich dniach nastała odwilż i w sku­
tek tego ociepliło się. Uprawa pól w równinach już 
wszędzie ukończona.

Handel t o w a r o w y  w tygodniu ubiegłym zasilił 
się znacznemi dowozami manufaktów, towarów sukien­
nych i artykułów jesiennych z fabryk morawskich i au- 
strjackich, których większą część posłano do księztw  
Naddunajskieh. Ogółem nadeszło tutaj około 2.000 ce- 
tnarów. Pomniejszą partję wyprawiono przez Husiatyn 
i Brody do Moskwy. Odbyt na naftę nie jest jeszcze 
dostatecznie ożywiony, zwłaszcza w porównaniu z od­
bytem, jaki był w roku zeszłym o tej samej porze. 
Loco Drohobycz płacono naftę oczyszczoną 44 do 4 5 0 
wraz z beczką i odstawą do dworca kolei w Przemyślu 
13 złr. 50 c. Lnu, konopi i pakuł nadeszło kilka po­
mniejszych partyj do Czerniowiec i Lwowa. Popyt jest 
teraz ograniczony. Odbyt na bób, którego zbiór tego  
roku był bardzo obfity, ożywia się coraz bardziej, i w 
tygodniu ubiegłym wysłano znowu do Prus 1.600 cetn. 
tego artykułu. Zbiór kartofli wypadł także bardzo po­
myślnie tak pod względem gatunku jak i ilości, płacą 
zaś obecnie na prowincji kartofle po 1 złr. 15 do 1 złr. 
50 c. korzec. Najpiękniejsze kartofle rodzą się w oko­
licy Czarnej i Dębicy. We wszystkich gorzelniach roz­
poczęto wyrób wódki, i spodziewają się powszechnie, 
że wywóz spirytusu będzie możebnym. Przedsiębiorcy 
budowy kolei brodzkiej zapewniaja, że jeżeli tylko zaj­
dą jakieś nieprzewidziane wypadki, otwartym będzie 
najdalej dnia 15. grudnia b. r. przewóz osób i towarów 
ze Lwowa do Brodów i Złoczowa.. Utrzymują, że ko­
munikacja kolejowa ze Złoczowem przyczyni się bardzo 
wiele do ożywienia handlu płodami surowemi. Kolej ce­
sarza Ferdynanda, łącząca się z koleją Karola Ludwika, 
przeniosła artykuł „sztyfty drewniane", tudzież „drut 
drewniany" od dnia 1. b. m. do taryfy pierwszej klasy, 
kolej galicyjska nie przyjęła tej nowości. Ż powodu' 
częstych szkód przy transportowaniu nafty i olejów  
skalnych w naczyniach słabej konstrukcji, kolej Karola 
Ludwika przyjmuje teraz transporta nafty w beczkach 
z miękkiego drzewa tylko w tym razie, jeżeli odseła- 
jący poświadczy na liście frachtowym, że opakowanie 
nie jest dostateczne. Już kilkakrotnie wspomnieliśmy o
tt.0nB trU h.O Jl D v v « v L  a W til^ h a U E th lO ll,  l i ^ n a u j w  UU U'311U“

portowania nafty, i widzimy się ponownie spowodowani 
zwrócić uwagę na ten przedmiot.

Handel z b o ż o w y  ożyw ia się coraz bardziej, a 
ponieważ ceny nie idą w górę, wywóz utrzymuje się 
ciągle. Z zachodnich powiatów, zwłaszcza z Krakowa, 
Bochni, Tarnowa, Rzeszowa i Jarosławia wysełają zna­
czne przesyłki żyta i pszenicy do Prus, mianowicie do 
górnego Szlązka. Powszechnie sądzą, że Tarnopol i 
Lwów już w najbliższych tygodniach wezmą udział w 
wywozie do Prus, lecz do tego potrzeba, aby ceny zbo­
ża spadły. Z górnych W ęgier nie nadchodzą jeszcze 
wcale do Galicji transporta zboża. Loco Lwów płacono

dobra pospolitego na wskróś przejętych, po raz 
pierwszy publicznie w Warszawie wystąpiwszy, 
ozwało się do otaczającej go publiczności w te 
słowa; „Przed obliczem waszem ziomkowie sta 
je oto zgromadzenie, miłość nauk za hasło ma- 
J^oe. W spokojnej ciszy, bez dumnych uroszczeń, 
bez próżnych do chluby zapędów urodzone, prze­
pisało ono sobie za najgłówniejsze prawidło: być 
skromne i nieskażone w swojem postępowaniu, w 
pracy pożyteczne i wytrwałe, i na tej* to podsta­
wie czynności swoje rozpoczynając, wygląda bez 
trwogi nieodzownego od opinii publicznej wyro­
ku." Tak przemówiło Towarzystwo przyjaciół 
nauk warszawskie przez usta Albertrandego, a co 
wtedy przy swojem -pierwszem wystąpieniu uro­
czyście przyrzekło, to w ciągu 30-Ietniego bytu 
swego czynami udowoduiło. Dwadzieścia i kilka 
tomów Roczników uczonych i mnóstwo dzieł wa­
żnych i pożytecznych, świadczy o jego czynno­
ściach. Dzieła te atoli stanowią część tylko je ­
go zasług. Drugą ważną ozęścią zasług jego jest 
wpływ moralny, jest ów ogień święty, którym 
samo przejąwszy się, roznieciło w narodzie i przez 
długi czas utrzymywało. Owi bowiem mężowie 
przykładem swoim pociągnęli drugich rodaków 
do pracy użytecznej, i wskazali narodowi drogę, 
jaką nadal iść mu należy. Historja, która wszy­
stkie czyny ludzkie pod sąd surowy podciąga, 
może w dziełach, przez Towarzystwo owe wyda­
nych, wskazać jedną lub drugą niedostateczność 
lub wadę, atoli druga część jego zasług wolna 
zostanie od wszelkiej nagany, i ze czcią tylko 
spominać ją  będzie najdalsza potomność.

Z nowszych Towarzystw uczonych polskich 
najgodniej wstąpiło w ślady Towarzystwa przy­
jaciół nauk warszawskiego, Towarzystwo nau­
kowe krakowskie, i dotąd niemi postępuje. W k il­
kanaście lat P° niem zawiązane, rozwinęło naj­
większą czynność po j eg0 upadku w roku 1831. 
D otąd wydało około 4 0  tomów uczonych swo­
ich Roczników » v! le’e dzieł osobnych ; łoży też 

! gorliwe starania Przechowama narodowych 
i pam iątek. Dziś, kiedy ani jednego uniwersyte­
tu czysto polskiego nie m am y, krakowskie na­
ukowe Towarzystwo jes t jed y n ą  narodową insty­
tucją, w której wszystkie niemal nauk gałęzie 
m ają gruntownych, fachowo w zawodzie swoim 
Uzdolnionych pracowników.

Ważnymi też ukształccnia narodowego czyn­
nikami są biblioteki publiczne, muzea i tym po­
dobne naukowe zakłady. Niewiele  ̂ich dziś u 
nas naliczyć można. Mnzeum wileńskie, staraniem 
Eustachego Tyszkiewicza i innych zacnych oby­
wateli do znakomitego stanu doprowadzone, za­

brano świeżo do Moskwy. W rzędzie tych nie­
wielu, jak ie  jeszcze na ziemiach dawnej Polski 
znajdują się, i są  mniej więcej dla użytku po­
wszechnego przystępne, zajmuje bez wątpienia 
pierwsze miejsce zakład niniejszy. H istorja je ­
go znana jes t publiczności. Ossoliński, towarzysz 
szkolny i przyjaciel tych, co reorganizowali uni­
wersytet wileński, zakładali liceum w Krzemień­
cu, a w W arszawie Towarzystwo naukowe za­
wiązywali, działał to samo tu u nas, w Galicji. 
Nie wszystko mu się według myśli powiodło. 
K atedra literatury p o lsk ie j, k tórą chciał mieć 
w swoim Zakładzie, równie jak  i inne publiczne 
odczyty, potwierdzenia najwyższego nie uzyska­
ła. W yjednał jednak wpływem swoim n mo­
narchy dla naszej narodowości bibliotekę i mu­
zeum, pierwszą swojem, drugie Lubomirskich 
imieniem zaszczycone, i obwarowane ustaw ą,
przez cesarza Franciszka we wszystkich puuktach 
zatwierdzoną. Najwyższe to wszakże zatw ier­
dzenie nie zdołało ochronić Zakładu tego od 
niektórych smutnych kolei, jakim  wszystko, eo 
bliżej narodowości naszej się tyczy, ulegać zwy­
kło. Był czas, w którym książki od dawna 
Wydrukowane, i po wszystkich wielkich biblio­
tekach znajdujące się, ja k  niektóre dzieła K ołłą­
taja i innych porywano ztąd do policji jakocor- 
pus delicti. Cóż dopiero gdy na przykład w mu­
zeum postrzeżono kaw ał pamiątkowego miecza lub 

j szabli, choćby z czasów Krzyżaków lub Batorego! 
Później znowu nie wolno było przez lat parę kura- 
torowi-zastępcy, chociaż z ramienia samego rządu 
ustanowionemu odczytywać publicznie sprawozdań 
z czynności bibliotecznych, do czego ustawa Osso­
lińskiego przełożonych wyraźnie zobowiązywała.
W szystko  to się, dzięki teraźniejszym rządom k o n ­
stytucyjnym, zmieniło. Pozostał tylko jeszcze dotąd 
stan wyjątkowy, prowizoryczny Zakładu. Jest 
przecież w sze lka nadzieja, że wkrótce i ta  pro­
wizoryczność się Skończy, a pierwotna, samegoż 
Ossolińskiego ustawa, w całej swej mo c y d o ż y c i a  
przywrócona, ochroni na przyszłość ten Zakład
od wszelkich dowolności. . . . . . .

Doznaliśmy tedy wielu zmian, i nabyli nie­
mało doświadczenia, a ktokolwiek się vy zmia­
nach podobnych i w ogólności w dziejach ludz­
kich uważnie rozpatrywał, mógł^ powziąć to prze­
konanie, że do osiągnienia wielkiego i świętego 
celu, jaki sobie bądź człowiek pojedynczy, bądź 
społeczność cała zamierza, me traf ślepy, me pło­
che po omacku rzucanie się, ule tylko grunto­
wna znajomość sił swoich i środków obranych, 
ale św ia tła , nsilna i wytrwała praca doprowadza.

pszenicę 170 fot. 8 złr. Ponieważ przeszłoroczne zapasy 
już się wypróżniły, a z tegorocznych zbiorów jeszcze 
nie wiele namłócono, nie widać przepełnienia na targo­
wicy. Zyto 160 fot. płacono po 6 złr. i kupowano głó­
wnie na konsumeję miejscową. 'Jęczmień celniejszy ko­
rzec 142 fot, kupowano w większej ilości do browarów 
i płacono po 5 złr. Owies 100 fot. 3 złr.

Na targowicach zamiejscowych były ceny następu­
jące : B o c h n i a :  pszenica 170 fot. 8.50, jęczmień 138 
fot. 4.80, żyto 160 fot. 6.80, owies 100 fot. 3.60; do­
wóz słaby i ztąd handel nieożywiony. T a r n ó w :  
pszenica 170 fot. 8.50 do 8.75, jęczmień 140 fot. 5.46, 
żyto 160 fot. 6.80 do 7 złr., owies 100 fot. 3.60; do­
wóz niedostateczny w stosunku do popytu i w skutek 
tego zboże trzyma się w cenie. D ę b i c a :  pszenica 
170 fot. 8.30, jęczmień 140 fot. 5.20, żyto 160 fot. 6.48, 
owies 100 fot. 3.40; na pszenicę i żyto popyt mniejszy, 
natomiast znaczny na owies. R z e s z ó w ;  pszenica 170 
fot. 8.50, jęczmień 143 fot. 5.60, żyto 160 fot. 6.45, 
owies 100 fot. 3.30; zakupiono kilka pomniejszych par­
tyj pszenicy i żyta do Prus. J a r o s ł a w :  pszenica 
170 fot. 8.60, jęczmień 140 fot. 5.50, żyto 160 fot 6.50, 
owies 100 fot. 3.10. Kupcy pruscy zakupują pszenicę i 
żyto dla młynów parowych; spodziewają się, że w cią­
gu przyszłych dwóch tygodni wywóz będzie znaczniejszy.

Bydła r z e ź n e g o  i o p a s o w e g o  nadeszło w 
tygodniu ubiegłym koleją czerniowiecką 1300 sztuk i 
posłane zostały do Oświęcima. Z tutejszej targowicy 
oddano na kolej 380 wołów.

Przegląd spostrzeżeń meteorologicznych we Lwo­
wie w wrześniu 1868. Średni stan barometru był 326,"' 199 
miary paryzkiej przy temparaturze 0° R. 

najwyższy 329."'97 d. 7. zrana. 
najniższy 322"'44 d. 15. zrana.
Średnia temperatura była 4 - 12'89° R. 
najwyższa była -j- 22-4° R. d.'23. w południe, 
najniższa była +  5 ’2° R. d. 16. zrana.
Średnie ciśnienie pary było 4."'673 miary paryzk. 
największe było 6.25 d. 22. w południe, 
najmniejsze było 2*77 d. 3. w południe.
Średnia wilgoć powietrza wynosiła 78-84%. 
największa 99% d. 27. zrana, 13,. w południe j  24. 

wieczór.
najmniejsza 42% d. 3. w południe.
Całkiem pochmurnych dni nie było, mało pochmur- 

nych lO, bardzo pocńmurnych 20, posępnych, nip było. 
Średnia pochmurność wynosiła 4-36.
Mgła była w 9 dniach, zrana 8 razy, wieczór 2 razy. 
Dni z deszczem było 11, dni z grzmotem i błyska­

wicą 1, dni tylko z błyskawicą 2.
Uość opadu atmosferycznego wynosiła 19.04'". 
Największa ilość deszczu w 24 godzinach b y ła 4 .,"40 

dnia 16. w dzień.
Kigrunek wiatru w % wyrachowany dzielił się w 

następujący sposób; Pn. 1.33, Pn.W . 2 .67,' W. 10.67, 
Pd.W. 12.00, Pd. 24.00, Pd.Z. 8.00; Z. 41.33, Pn.Z. —.

Średnia moc wiatru 2.37; mocny wiatr 3 razy, cisza 
w 7 dniach.

Średnia na ozonometrze SchOnbeina była 7.59 przy 
obserwacjach dziennych.

S a n  barometru o 0.62 mniejszy, temperatura po­
wietrza o 2.06° R. większa.

Ciśnienie pary o 0."‘43 większa, w ilgoć powietrza 
o 1.2 większa.

Opad atmosfery o l . ‘"62 mniejszy, liczba dni z o- 
padem normalna, ozonu o 0.6 więcej. Dr. U.

P rzyjechali do L w ow a dnia 13. października. 
Pp. Kownacki z Waniowa, Kukawski L. «  Zurawna, 
Falkowski W. z Witryłowa, Winnicki R. U. z Hodynia, 
hr. Łosiowie W. i E. z Kulmatycz, Jakubowicz J. z 
Kurzan. Janicki W. ze Stubna, Wojnarowski F . z Żar­
nowa, Hordyński J. z Brzeżan, hr. Muszyński J . z Kra­
kowa, Horodyński R. z Krogulca,_ Łodyński H. z Mila- 
tyna, Mrozowieki J. z Bednarówki.

K u r s a  z dnia I Ł  października 1868, godzina
6. min. 15, popołudniu.

W iedeń. Pożyczka bezpodatkowa 58.80. Akcje 
kredytowe 209.80. Akcje Karola Ludwika 207.75. Ko- 
lej południowa 184.50. Kolej państwowa 259.70. L o­
sy z 1860 r. 83.90. Kolej alfóldzka 148.50. Akcje kolei 
Elżbiety —. .  Akcje banku anglo-austr. 159.25. Losy  
1864 r. —.—• Karola Ludwika obligi pierwszeństwa n . 
emisji — Lwowsko-ezerniowieckie obligi pierwszeń­
stwa — . Napoleondor 9.24. Spirytus—. Usposobie­
nie mdłe.

Paryż Renta 69.55.
W roelaw . Pszenica 88. Zyto —. Owies 42. Rze­

pak zimowy —  Koniczyna —.
Berlin. Moskiewskie banknoty 84%. Akcje kredy­

towe 91.%. Galicyjska kolej 91%. Kolej państwowi 
152. Wiedeń 87%• Usposobienie s ts łe . ~
Żyto 58%. Owies 33%.

państwowa 
Pszenica —.

11
W iedeń 13. października.

% Metaliki na wal. auatr.................
„ Pożyczka naród. . • • • • • •
„ Metaliki na m. fc. .......................
r Obi. ind. niż. austr...................... ...
n * u w ęgierskie......................
„ „ „ chor. i sław. . . . . .

,  „ ga licyjsk ie......................
„ „ bukowińskie . . . . .
a a siedmiogrod. . * . . .

L o s y .
Obligacje gal. pożyczki głodowej z 

r. 1866 . . • . . . . . . .
Losy poż. z r. 1839 (całe) . . . . 

„ ,  ,  1854 po 250 złr. 4%.
,  „ 1860 po 100 złr. 5%.
„ „ 1864 po 100 złr. . .
a srebrnej z r. 1864 . . . .
:  a z r. 1865

zakładu kredyt, po 100 złr.
ks. Esterhazego .......................

a ks. Salm . • •  ..................
hr. P a l f y .......................................
ks. K la r y ........................................
hr. St. G e n o i s .............................
ks. W indischgrStz.......................
hr. Waldstein .............................
R u d olfa ............................................

Listy zastaw ne.
Banku narodowegoljQletn>

w monecie konw. >do iog< • • • <
w walucie austr. J .  . . .

Galie. Zakł. kred. 4 % .......................
Gal. bank hipoteczny _ • ..................
Austr. Zakładu kred. ziem.................

Akcji- banków 1 przem.
Banku naród, austr.  .......................

a anglo-austr • •
Zakł. krea. dla h. i przem. po 200 zł,
Kolei półn. Ferdynanda ..................

Karola L u d w ik a .......................
czerniowieckiej , . • ■ • ■ 

Prior. kolei Kar. Lnd. za 100 I. emis. 
„ lw. czerń- za 100 (1867).

Kursa zagraniczne.
(3-m iesięczne.)

N a p o le o n d o r y ................................... ...
Augsb. 100 złr. nr. .  .................
Frankf. n. M. 1 0 0 ..................................
Hamb. 100 mark.......................................
Londyn 10 f o t . ................................... ...
p „ „ *  £ £ ^ 1  październ ika . 
Renta  ...........................................

T elegrafow any Irnrs w led et
L f z dnia 14. października.

Oblig.dług.państ.5% na 100 zł. m. k. 
Pożycz, nar.1854 5% za 100 zł. m. k.
Losy z roku 1860 ............................
Akcje banku nar....................................

a ’ Towarzyst. kred. na 200 gł. 
Londyn 10 fot., sterlingów . . . 
Dukaty cesarskie sztuka . . . .  
Srebro za 100 zł. w. a.......................

Płacą Zadają
zł. | ct. z ł . | ct.
54 85 55 00
62 40 6-2 50
57 30 57 50
86 00 86 25
74 00 74 50
75 00 75 50
65 80 66 30
65 50 66 00
70 50 71 00

101 00 000 00
169 50 170 00
78 75 79 2b
92 75 93 23
95 40 95 60
67 00 67 50
71 25 71 50

137 25 137 55
150 00 155 00
38 25 38 75
28 00 28 50
31 50 32 00
29 00 30 00
21 00 21 50
20 50 21 50
13 00 14 00

97 30 97 50
92 70 92 90
74 00 00 uu
85 00 86 00

102 50 103 00

758 50 759 00
159 75 160 23
208 80 209 00
1R0-2 00 1861 00
208 25 208 50
183 50 184 00
94 75 95 25
80 75 81 25

9 25 9 26
96 50 96 80
96 80 97 10
85 30 85 50

116
A t *

00 1.16 20t  n

69 55 00 05

A. W
ski zł. 1 c-

• * 57 40
62 15

• 83 90
, 758 90

210 00
115 85

, 5 52%
113 50

Ostatnie wiadomości.
TagUatt donosi, że cesarz podpisując rozpo­

rządzenie, zaprowadzające stan wyjątkowy w 
Pradze, wynurzył życzenie, aby rząd nie zbaczał 
z drogi konstytucyjnej — lecz porządek musi być 
zaprowadzony. Ten sam dziennik donosi dalej, 
że książę Adolf Auersperg byłby przyjął posadę 
namiestnika Czech, ale nigdy prezydenturę gabi­
netu. Wątpić jednak należy, mówi Tagblatt, czy 
po zaprowadzeniu porządku przez jenerała Kol- 
lera, książę zechciałby jeszcze namiestnikować w
Czecbach.

Posiedzenia Izby panów me rozpoczną się
p r a w d o p o d o b n i e  przed dniem 26. bm.

N iem ieccy członkowie Izby niższej zamierza­
ją zain terpelow ać w przyszłym tygodnia ministra 
H erbsta, dlaczego nowela drukowa, zatwierdzo­
na przez obie Izby, nie jest dotychczas prawo-

mc cnąw  czasie m ityngu, który się zebrał w nie­
dziele w Pilznie (w Czechach), wystąpiło wojsko, 
aby ‘zaprow adzić porządek.

Rada gminna miasta P rag i postanowiła uczy­
nić zadość woli rządu, aby znieść miejscową po­
licję. Posiedzenie, na którem  zapadła ta uchwa­
ła , było ta jn e , przeciw czemu zaprotestował 
Sladkowsky.. Zgromadzenie uchwaliło w skutek 
tej protestacji pozwolić sprawozdawcom dzienni­
ków odczytać protokół.

We Wiedniu zaczynają wierzyć, że cesarz 
Napoleon zamierza wydać manifest, domagający 
się ogólnego rozbrojenia — co mogłoby być uży 
tem za broń przeciw Prnsom. . .

jeneralny kapitan wyspy Kuby uznał hi­
szpański ^ ą d  tymczasowy. _  ,

Hr. Girgenti przybył do Paryża. Stan zdro­
wia hr. Goltza znacznie się pogorszył.

ie  za

t;j j

CENNIK GIEŁDY.
w e L w ow ie dnia 14. października.

I Akcje za  sz tu k ę .
Kolei gal. Kar. Ludw.............................
Kolei Łwow. Czerń.................................
Banku byp. galic. . • • . . . . . .
Papierni czerl. bez dyw...................

11. L isty  zastaw ne za IOO złr.
Tow. kred. gal. m,
Tow. kred. gal. w.
Banku hypot. galic.

111. Obligi za 100 ztr. 
fodpmnizacyjne galie. . . . 

dtto. W k. krakow. .
dtto. Ks. bukowin. .

Pożyczki głodow. z r. 1866 .
Pierw. kol. gal. K- L . I. em. • 
dtto dtto dtto H. e m ..
dtto i  dtto Lw. Czerń.

I. emisji . 
dtto dtto dtto LL dtto, .

IV. Monety.
Dukat holenderski . . . .
Dukat c e sa r s k i............................
Napoleondor ...........................
Półimperjał rosyjski . . .
Rubel srebrny rosyjski . . . 
dtto papierowy dtto . • •

Banknoty, poi. z a  1 00  z ł .  poi. .
Talar pruski srebrny . • •
Pruskie bilety kasowe . « •
^ S p rzed a n o :  Rzepak jary korzec ióOfuDt. 7,56. 
pak ozimy zepsuty lóOfunt. 7 złr.

Płacą Żądają
w. a. W. a.

z l.j ct. zł. f ct.

208 25 209 25
183 25 184 y.5
00 00 00 (X)
00 00 00 00

78 20 78 60
74 45 74 85
85 40 83 80

66 25 66 70
00 00 00 00
oc 00 00 00

100 00 101 00
00 00 ou 00
00 00 00 00

00 00 00 00
00 00 00 00

5 43 5 49
5 48 5 53
9 23 9 31
9 35 9 45
1 76 1 80
1 59% i 61

00 00 00 00
00 00 00 00

1 70% 1 71%
113 50 114 50

Rze-

Pociągi kolei żelaznej Karola Ludwika:
(JĄchodzą z e  L w o w a .  .  .0  god. 5 m inut 10 rano 

’  z K r a k o w a

1 o
o

. o 
- o 
. o 
o

Przychodzą do L w o w a .

” do K r a k o w a  . o
» n • O

P ociąg , kolei łe l .  L w ow sko-C ieruio wieckiej-

5 
10

8
8
8
2
6

20 wieczór. 
20 rano.

4 wieczór. 
40 wieczór. 
32 rano.
54 popołu. 
15 rano.

K  u  r  s a Z dnia 14. października 1868, godzina 
2. min. — . popołudniu.

W ied eń . Pożyczka bezpodatkowa 
Karola Ludwika 207,90 Kolej

58.80. Akcje
s i e d m io g r o d z k a  148
8 260.50. Kolej

Obchodzą ze L w o w a  . . .
* r ,  ” . ’ '  *n z C z e r n i o w i e c  .
» „ • * • 

Przychodzą do L w o w a . . .
a
B do C z e r n i o w i e c

o g. 10 m.

Kolei południowa 184.60. Kolej państwowa 2ou.ov. no iej 
funfkirch. 159.50 Kolej lwowsŁo-czern owiecką 183.50. 
Kolej północna 186.75. Kolej Rudolfa I. emisji 130.50. 
Kolej Rudolfa II. emisji 141.50. Kolej Iranciszka Jó­
zefa 161.50. Kolej alfóldzka 148.75. Galicyjskie obligacje 
indemnizacyjne 66.25. Losy 1864 r. 95.70. Napoleondor 
9.24. Pruski kurant 1.70*/,. Usposobienie stałe.

O :
O
O
O
O
o
o

10
6
6
5
5
8
8

— rano.
— wieczór.
25 r a n o .
30 wieczór.
— rano.
— wieczór. 
5 rano.

14 wieczór
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Najtańszy skład towarów

Świece kościelne
z fabryki wiedeńskiej,

poleca

h a n d e l

K, BAŁŁABANA
1 ft. wagi cłowej po 6 3  ct.’
1 ft. wagi w ied. po 6 8  ct.

28)7 2 —3

p a r a f

W  p a ń s t w i e  S o k o ło w s k i e m  21/ ,  m ii i  
o d  R z e s z o w a ,  jest k i l k a  f o lw a r k ó w  

d© w y d z i e r ż a w i e n i a .  -  Bliższą wiadomość
udziela W ny. adwokat Rybicki w R zeszo­
wie lub Zarząd dóbr w Trzebusce poczta  
Sokołów . 2801 4 —6

Cartes visites a la minutę j
I 2503 l O O  -  6 0  c t .  6- ?  I

wyrób J. S. JCRGENSA we Lwowie. I

Doniesienie
Towar*. ogrodnicio-sadowniciego.

Nasiona ogrodowe na siew jesienny 
prawdziwe harlemskie cebulki hiacyntów, 
tulipanów i krokusów sprzedaje: 1) P. T. 
członkom Towarzystwa, kancelarja zarządu 
Nr. 615’/ , ,  i pan Konst. Pietruski Nr. 446, 
ulica Piekarska, dom Pfaua; 2) dla Sza­
nownej Publiczności handel p, Glanza, 
przy placu Mariackim.
12 szt. hiacyntów do pędzenia kosztuje

1 złr. 50 ct. 
12 ,, „ ao gruntu 1

1 ,  kosztuje . —
12 , tulipanów do pędzenia

(Duc van Thol) —
12 „ „ ogrodowych —
12 „ krokusów . —

1 „ cesarskie korony (Fri- 
tillaria)

g / f  D la członków Towarzystwa o 10° 
taniej.

Cenniki nasion na żądanie gratis u- 
dzielane będą. 2694 3—3

40
15

40
50
15

-  2 0 - 4 0 ,

S Z A T K O W N IC E
do kapusty

i wagi decymalne,
poleca

Jt\Ul> 01 AU 1 i itiiULjiiiPlil,
w ła ś c ic ie l  handlu  to w a ró w  że la zn y ch  
2769 w e  L w o w i e .  3—3

(Karpacka herbata ziołowa
Alberta Mevay w Peszcie, 

dla
| cierpiących na p łaca i piersi |

tudzież na katar chroniczny, kaszel, 
chrypkę, suchoty, kłócie w boku; 
szczególnie zaś na wzmocnienie 
ciała i żołądka osłabionego śro­
dek doświadczony.

Prawdziwego dostać można en 
gros i en detail w aptece A dolfa  
B er lin em  w e  L w o w ie  w p u k ie l 
ta-h po 3 0  et. 2660 3 —f l

WINOGRONA
prawdziwe

feslawskie i badeńskie,
W samym ,w y|b o r o w y m  gatunku 

po 3 3  ct. funt wiedeński, 
otrzym uje codzień św ieże

HANDEL KORZENNY
J. F. KLEINA Wwy.

i  rozsełam na żądanie na prowincję za zali­
czką pocztową w każdej ilości. 2544 9—12

Dr. Fiydryka LengiTa

BALSAM BRZOZOWY.
Jedynie sama c i e c z  

brzozow a, mająca wła­
ściw ości roślinne, która 
płynie z brzozy, nawier­
ciwszy ją, jest od n i e p a ­
miętnych Czasów najwy­
borniejszym środkiem u- 
piększenia p łc i ; tembąr- 
dziej tedy sok rzeczony- 
podług przepisu wynalaz- 

sam, uzyaknip A c7 przemieniony na bal- 
cudowną. N»f, ?pier°  skuteczność prawie 
bie twarz lub irm!zy ??■ 0 wieczornej do- 
z najb liższym  nf,miej3ce balsamem, jn ż  
p ra w ie  n i e p o s ł r ^ t n !*'6,111 a 8yP aJe sIS 
n ab iera  p rzeżroczvś7r. ł“ 8ka> pleć zas 
fca tn ości. •łHleJ b ia ło śc i i d e li-

Ralsam ten wyg}a(Jz,s  
rzuty na twarzy, twarz 3zezkl 1 w? ‘
m łodzieńczej, białości i delikatno* 
sam ten usuwa także szybko p i^ j  • 
znaki z urodzenia, czerwoność noBa, ' ' S ’
i  wszelkie nieczystości skórne. węgry 

Jedna flaszka Wraz z przepisem użycia 
k o sz tu je  1 z ł. 50 cni. Przesyłając pocztą 
pobiera sie z® opakowanie od każdej sztu­
ki 20 cnt.,~od każdej następnej 5  ent.

S k ład  w e  L w o w ie  u ZYG M UNTA  
R FK F.U A , aptekarza pod Srebrnym orłem 
Przy ulicy Krakowskiej. 2763 11—12

Handel tow arów  materjalnych 
P I O T R A  M 1 K O L A S C H A  we Lwowie
2776 7—12 poleca panom fotografom nowego wynalazku

Papier kollodionowy
lepszy w każdym względzie od wszystkich dotychczas używanych papierów  
Ten papier wymaga tylko połowy czasu do zdjęcia kopii od najlepszego 
papieru albumiuowego, więc osobliwie na zimę i do powiększeń się poleca. 

Cena tuzina kart wizytowych tego papieru 30 ct.
„ „ gabinetowych „ 75 ct.

M Iocarnie parow e i lokom oblle, żn iw iark i Samuelsohna i 
Spółki, s iew n ik i szerok o  r z u tn e  systemów Garotta i Sm ytha, 

=s' m aszyny do przetrząsan ia  i grom adzenia siana, bro- 
ny i p lagi J. F. Howarda, m łocarn ie ręczne i z kieratami, 
m łynki do śrutow ania od 15 złr. począwszy, sieczkar- 

^ n * e ,  m łynki do czyszczen ia  zboża, teriice i m aszy- 
ny czyszczące konopie z paździerzy, jakoteż wszelkie w

zakres gospodarstwa rolnego wchodzące przedmioty poleca, zaręczajac za najsumienniejsze 
takowych wykonanie, F A B H Y K A  M A SZY N  B O L N iC Z Y C H

•Juliusza C arów  n a  Sm fchow ie 24 , w  P ra d ze .
Cenniki posyłają się bezpłatnie franko. 2705 20—?

|  S h l a d  t o w a r ó w  ż e l a z n y c h
krajowych i  angielskich

1  ANTONIEGO h a ls k ie g o  
m m m m %

fcur.ai

CSs
i

O

T tl __
w - -  "°  95 ES «S2. 5305 CL
S ? 1

a ® .  3 -

mmm
m >mm

C h i ń s k i e j  h e r b a t y  &
W  Cena : funt po 3, 4, 5 złr. a. w . 2793 3 - 3
, : Poleca się względom Sz. Publiczności,
ą ,  'Na rogu ulicy Halickiej l. 2 9 9  w e L  w o w  i e.

Politechniczne i praktyczne wynalazki.
M aszyna do ob ieran ia  
z iem n iak ów  i jab łek ,

k tó ra  n a  w szystkich w ystaw ach, 
w P aryżu , L ondyn ie, N owym J o r­
ku p ierw sze o trzym ała  nagrody, o- 
b ie ra  w je d n e j m in u c ie , oddzielając 
j w u ^  o ienka iak.mu>L«*,7 sztuk  CO 
czaj na tan io ść  te j m aszyny ob li­
czona na w ielki pokup. W aży 
pó łto ra fu n ta , kosztu je 3 złr.

B ardzo w ażnym  produk tem  dla każdego 
do gospodarstw a je s t  świeżo w ynaleziona 

PA STA  do PO L ITU R O  W ANIa , za p o m o cą  k tó re j k a ­
żdy m oże sob ie sam  p o s ta rz a łe  odnow ić m eb le . P u ­
dełko w ystarczające do odnow ie u ia ca łego g a rn itu ru  
m ebli, kosztu je  80 c t., a dodać trzeba , że p asta  rzec zo ­
na nie podlega zepsuciu .

połysku.

;  BOL ZĘBÓ W  uśm ie rza ją  n iezw łoczn ie i
bezpow ro tn ie nowe berliń sk ie  krople na zę- 

tby. G w arancja o ty le  je s t  pew ną, że w raz ie  n ie sk u ­
teczności on y cb  zw racają się  pieniądze; każdy dom  za ­
tem  zaopatrzyć się  pow iuien  w śro d ek  ta k i, kosztu jący  
flakon 80 ct.

_  W i e l c e  e k o n o m i c z n y  śro d ek  d la ka­
żdego gospodarstw a, rzem ieśln ika  i ro ln ika. 

Za pom ocą now o konstruow anych , ang ie lsk ich  p a ten to ­
w anych  MASZYNEK do O STRZEN IA  (zastosow anych 
do w szęikich narzędzi s iecznych a naw et do krajania  
szk^a) m ożna, w k ilku  sekundach  w yostrzyć doskonale 
tęp*e narzędzia sieczne, jako  t o : n o ż y c e ,  n o ż e ,  k o- 
s y itp . P rzed m io t to  niezaw odnie n ajpo trzebn ie jszy  i 
n a jpoży teczn ie jszy  w każdym gospodarstw ie dom ow em  
a cena tak  p rzystępna, że każdem u sp raw ien ie  go so- 
bi e u ła tw ione. K osztuje w raz z przep isem  80 ct.

—  SREBRNA KULKA do CZYSZCZENIA, wy
” b o rn y  środek  do nadania p rzedm io tom  m e

talow ym  św ieżości i połysku. R zecz n iezbędna d la  zło - 
tuików  i ju b ile ró w , kosztu je 10 ct.

■ REG U LA TO R DO W SZELK ICH  ZEGAR 
” KO W; je s t  to uregu low any  zegar słoneczny

z kom pasem , na po lecen ie zasługu jący ., a lbow iem  w e­
d ług  tego n iezaw odnie pew uego zegarka u regu low ać
m ożna w szystkie zegarki m echaniczne. K osztu je 25 ct.

PR O SZEK  D O  PRANIA. U żyw ając tego  
proszku oszczędza się  czasu, pracy  i p ie n ię ­

dzy, a  co Więcej poży tku  d a je , to  zaszanow anie b ie li 
zny, n iż k iedy się  op ie ra j ą  podług  zw ykłego postępo 
w ania K osztu je paczka funtow a 22 ct.

- •  A m erykańskie paten tow ane ZAMKI UBEZ-
""  P IEC ZO N E w yśm ien ite j konstrukcji, ubez-

od jak iegokolw iek  w yłam ania. Sztuka m a­
łego ga tunku  po 30, 40, 50 c t ., sztuka w iększego ro z ­
m iaru  po 70, 90 c t. do I złr. Sztuka o w ielkich ro z ­
m iarach  o dw u kluczach po I  z łr ., do to rb  podróżnych 
po 25, 40 do 50 ct.

P rak tyczne są przyrządy SPO D N IE U BEZ­
P IEC ZA JĄ C E , k tó re  n ie  dopuszczają pow ala­

n ia  się  nogaw ic podczas n iepogody, kosztu je para 15 ct.
NOZYCZKI angielskie z najlepszej s ta li, 
sztuka najlepszych nożyc do przykraw  yWania 

po 25, 35, do 45 c t. — sztuka nożyczek m ałych po 20
30 c t, uajlęp sze . — Ł ańcuszek na uożyczki 10 ct.
~~ W ielce pożyteczne są  O Ł O W K l MASZY N-

K O W E , n ie  trw on i się  bow iem  czasu  na  
zacinan ie  bezpo trzebne i n ie kruszą s ię  — S ztuka w 
drzew o opraw iona kosztu je  10 c t., w kość 15 c t . ,  z rą 
czką na p ió ra  i scyzorykiem  90 c t., kapsla do uapełn ia 
ma w ystarczająca n a  3 m iesiące 10 c t., gum ilastyka  U 
m on do w yw abiania pism a ołówkowego lub  cynow ego 
e cn t.

~ ~ W yborny SZU W A KS (szw arc) glancow ny
m ięszany z kauczukiem , dla trw alszego u- 

trzym an ia  skóry  P udełko  funtow e 30 ct
 Z  N ajnow szy p rzyrząd  LIGROINOW Y do ZA-
  PAŁANIA KIESZO NK O W Y , w ty m  rodza-

j u  n a jp rak tyczn ie jszy , po lecen ia godny i d la  n ieku- 
rzącycn; kszta łtu  p ięk n eg o , podobny do zw ykłego pu d e ł­
ka n a  zapałk i, po łączony  z lam pą, w k tó re j ognia na 
kilka godzin się  m ie śc i, tak , ze w razie po trzeby  je s t  
ogień na zaw ołanie, cena  n ad e r p rzystępna, obliczona 
jed y n ie  na ry ch łe  ro zk u p iem e, sztuka 50 ct.

P ER SK I ŚR O D EK  DO EaRROW AN IA  
W Ł O SO W , farbu jący  w okam gnien iu  no- 

ug  upoddłobania włos siw y na czarno lub ciem no u- 
trzym ujący  oraz włos świeżo. P re p a ra t ten  na w łosy 
sporządzo ny  je s t  z ziół i zupe łn ie  nieszkodliw y. K ar- 
a n z przepisem  używ ania 2 złr,

   K L E J  PŁYNNY. R zecz najpo trzebn iejsza
, . przy każdem  gospodarstw ie, w szelkie bow iem  

w yoarzyc się  m ogące napraw ki podejm ow ać m ożna sa ­
m em u: klej tak i p rze trw a lata, a używ a się  na zim no, 
j e den  duzy flakon 25 ct

NAJNOW SZY PR O SZE K  R D ZĘ wywabia- 
ja c y , gw arantow any. Ś rodek  do w yw abia­

n ia w szelkich plam  rdzą spow odow anych z p łó tna, j e ­
dw abią i T  ze lk ich  innych m a te ry j, ja k o też  ze stali i 
p rzedm ioto  że laznych. Paczka no 35 ct.

Z  1: r  n a j l e p s z a  p a s t a  d o  b r z y t e w .  p rzy 
p om ocy  tej p asty  usuw a się  po trzeba  ostrze- 

ia  b rzy tew . P udełko  po  25 ct.

A NG IELSK I LA K IER  N.A SKORY, który  
nad a je  skórze g ibkości i n ajp iękn iejszego  

F lak o n ik  m a ły  po 25 c t . ,  duży  po 45 ct, 
U STRZED Z NOGI OD PRZEM OCZENIA 
każdem u ja k  najbardzie j za lecić po trzeba, 

szkodzi to  bow iem  zdrow iu. U żyw aniem  zaw ołanej 
M etzgerow skiej a p re tu ry  na skóry , m iękczącej, n iep rze- 
p usze zając ej w ilgoci, naw et po najd łuższem  obuw ia u- 
żvw aniu. zapob iega się  p rzem oczen iu  nóg. F lakon  hO ct. 

3 -  PROSZEK do CZYSZCZENIA IJN IW ER-
wszelkie m eta le  , żłoto , sreb ro , brąz1, '  pak i on y ) ~ ~'śta l i 
m iedź Pudełko  po 10 cn t.

—  PARAZKI K IT  U NIW ERSALNY do spa- 
" " "  ja u ia  trw ale n ie ty lko  szkła, porcelany, ka­

m ien i, p iank i, drzew a i t. p. jak  n a jry ch le j, a le  naw et 
do spajauia m erozdzie ln ie , jakby  je d n o  tw orzyły  ciało, 
d rzew a z m e ta lem , szkła z po rce laną  i t . p. Paczka t e ­
go, przy każdem  gospodarstw ie n iezbędnego  środka ty l­
ko 10 cn t. T enże k it w s tan ie  p łynnym  b ardzo  spory  
flakon 30 cn t.

-  EL EK TR Y C ZN E SZCZO TECZK I DO Z Ę ­
BÓW,  przy pom ocy  k tó rych  bez używ ania 

jakichkolw iek m edykam entów , czystą  je d y n ie  w odę b io ­
rąc , m ożiiw em  je s t  u trzym an ie  zębów  zdrow o i czysto, 
n ie  m ając  z  u s t odoru . W celu  licznego rozprzedan ia 
ustanow iono cenę  tylko na 00 cn t.

1 P IEC ZĄ TK I M ARKOW E DO L IS T Ó W , trz y ­
m a jące  pierw szeństw o przed  p ieczętow aniem  

opła tkam i iub lak iem  z pow odu wygody, tan iości i p e ­
w nego opa trzen ia  listu , w najlepszym  gatunku , w edług 
upodobania z nazw isk iem , h erb em  lub m onogram em  
5U0 sz tuk  I zł. 30 cn t. — 1000 sztuk 2 zł.

^ID K A  REGULATORA w ce lu  przyrządze- 
1 nia ich do każdej ręk i i każdego pap ieru , do 

w ykonyw ania jeduem  i tern sam em  p ió rem  pociągów  
n a jsub te ln ie jszych  kaligrahczuycli i najg rubszych  przy 
p isaniu używ anych, tuzin po 24 cnt,

PR A W D Z IW E A N G IELSK IE SCYZORYKI 
o dw u nożykach po 20, 30, 40 cu t., o trzech  

nożykach po 50, GD cn i. najlepszego ga tunku  o trzech  
ostrzach  po GO, 70, 90 cnt. do i  zł., o cz terech  o strzach  
po 80 c n t .,  1 zł., 1.20.

^ Z Z Z  M ALOW ANIE CZA RO D ZIEJSK IE. N adzw y­
czajn ie ła tw o przen ieść  w szelkie m a la tu ry w  

m inucie , ja k o  to  : g rupy , g iriaudy , buk ie ty , źw ie rzęta  
i t. p. na każdy p rzedm io t Dez różn icy  — u. p. na d rz e ­
wo, kość, szkło, blachę, porcelanę, skórę, kam ień  , pa 
p ier. S łużyć to  m oże ku ozdobie przedm io tów  dorno 
w ych, a poleca się  je  przedew szystkiem  przem ysłow com , 
Jeden  tak i obraz przenośny po a, 3, 4, 0, 8 . 10 c n t. Je  
den  Ilakou lak ieru  do p rzenoszen ia 20 c n t., w ystarcza 
ją cy  n a  500 odbić.

PATEN TO W A NA  TRUCIZNA KIJ W YT Ę  
P IEN IU  MYSZĄ, SZCZU RÓ W , O W A DO W  

i K R E T Ó W . Sprzedaje się  pod gw arancją  puszka duża 
b laszaua po 1 zł.

n a j ł k p s z  y  ś r o d e k  U TRZYMY W AC
W ŁOSY Ś W I E Ż O ,  W ŁOS O SIW IA Ł Y

l u b  j a s n y  p o f a r b o w a c  n a  c i e m n o , j e s t  o
L E JE K  O RZECH O W Y , w szelkie chem iczne prepa 
szkodzą. M am  honor uw iadom ić szanow ną V. T . pubii' 
czność, że u trzym uję  sk ład  n ioslałszow anego, świeżego, 
dw a razy  ralinow anego O LEJK U  O RZECH O W EG O . F ia  
konik m ały  po 25 cn t., duży po 45 cu t.

:  sK O D EK  RADYKALNY do w ykorzenienia 
bez  siadu NAGN IOTKÓ W  w przeciągu  dni 

8. Św ieży te n  środek prześciga w szelkie dotychczasow e 
i dlatego p od  gw arancją  s ię  sp rzedaje. P udełeczko w raz 
z  przep isem  używ ania 40 c n t.

C. KR. UPRZ. E T E R  TŁU SZCZOW Y, SA 
PON1N, w yw abia w szelkie, jakko lw iek  n a ­

zw ane p lam y z każdej m a te rji. Nowy te n  w yrób oka 
żu je  s ię  lepszym  co do skutków  od innych podobnych 
fabrykatów , n ie  szkodzi bow iem  b arw ie  m a te r j i, rychło 
w ysecha i je s t  bez odoru . Szczególniej także za leca się 
do czyszczenia rękaw iczek. F lakonik  z p rzep isem  uży 
Wania po 40 cnt.

f.fU W D Z IW K  PR ZEJK ZY ST E M YDŁO 
DŁYCEItYNOW E n a j m i l s z e j  w o n i  

sztuka śred n ie j obję tości 11), -Jt c n t., duże i i  c n t .  Słoik 
YOMADY z T Ł PbZ C Z U RO GO W EGO  po ,30 cnt. MY­
D Ł O  G LY G ERY N oW E P Ł Y N N E  (la. po 25 c. S ztu ­
ka E IK N N fO R k z  TŁUSZCZU RO G O W EG O  po 30 cn t 
CHEMK GŁYCERYNOWA ku u trzym aniu  pici w  czy 

,45 unt"  Jak0 tu i  i,m e PAREUM EH JE . 
PRZED M IOTY  G OTOW AŁNI krajow e i  zagraniczne w 
najobfitszym  doborze

‘  W Y R o R n a  PASTA D<> W OSKOW ANIA 
POSADZEK (z kauczukiem ), n a jp ię k n ie j­

szego P°*yaltu użyczająca i p rzew yższająca in n e  pod 
ty m  W2g lł3dem , kosz tu je  pudełko d o s ta teczne  u  a je d en  
pokój l  złr.

N ajkorzystniejszą co do sku tków  używ ania 
• hi w .ce*u u trzym ania zębów  zdrow ych i czy- 

s tych  J u ® uuiknienia n iep rzy jem n eg o  odo ru  u s t j e s t  
znana ANĄTe Ry l̂ 0 W A  W ODA D (? DST, k tó re j ila 
s z e c z k a ty lk o  40 ct. ko sz tu je

 Ro ś l i n n y  ś r o d e k  w y p l e n i a j ą c y
W £O SY . Często oszpeca kob ie ty  wlos n ie ­

po trzebny , P orastający  na tw arzy  łub  ram ionach , o- 
tóż obecnie zapobieżouo tem u , now y bow iem  środek 
w yplen iający  włosy niszczy j e  w je d n e j chw ili, n ie  u- 
szkadzając płci bynajm nie j; je s t  to  je d y n y  środek , k tó ­
ry  uzyskał ap rokację, zbadany przez fak u lte t m edyczny. 
P udełko  po I Zfr

Chc§cy w błąd wprowadzić odbiorców naszych, dokładają ku temu wszelkich 
starań, naśladowaniem nawet stylu w ogłoszeniach o tych towarach, zwracam 
wiec nwagę publiczności, że oryginalnych i prawdziwych a marka ochronny 
zaopatrzonych towarów dostać można tylko w domu handlowym ‘ pod firma 
T raogott F e ite l.

P ierw szy  austr. i pow szechny koin isow o-rozsylkow j handel

iedniu K arntnerring Nr. 2, K arntnerstrasse Nr. 57, g eg en iib er  dem 
__________ D ra sch e-H a u se . 2717 2—12

I!!Depesza telegraficzna!!!
Londyńsk i sąd  konkursow y zad ek re to w ał, że S k ład  A ngielsk iej kom panii w g łów nym  składzie 

W ien , T uch lanben  Nr. 11, przym usow ą drogą, i to  na tychm iast sp rzedanym  być m u s i. O grom ne zapasy 
I tow arów , sk ład a jące .s ię  z w ięcej niż 20.000 sz tuk  angielsk ie j dam skiej i m ęzkiej b ie lizn y , ang ielsk ich  

chustek  do nosa, obrusów  i najlepszego angielsk iego S zyrtingu  po n ieporów nan ie  n izk ieb  cenach . T e  tak  
1 nizkie ceny w s tosunku do jakośc i i p iękności w szystkich a rtyku łów  pow iuueby każdego ta k  p ryw atnego  

jako  też  odprzedających  in teresow ać, gdyż podobua w yprzedaż ju ż  się nigdy d ru g i raz n ie  zd a rzy.
U prasza  s ię  o  d ok ład n e  p orów n an ie  ta  n o to w a n y chU p r a s z a  s i ę  u u m a a n e  p o r ó w n a n i e  i n  n o i u w i n i y c n  c e n

z inszem i cenn ikam i, a zw ażyw szy, że nieodpow iedni tow ar bez  przeszkody napow ró t p rzy ję ty  zostanie a 
ko odesłanem i b ędą , m ożna być pew nym  najzupełn ie jszego  zadow olen iapieniądze na tychm iast franko 

1 ^  n O O  sztult p łóc iennych  koszul m ęzk icb  od 
x o > \ j \ j \ j  najcieńszego do zw yczajnego gatunku , 
we w szelkich rozm iarach , odpow iednie i w y tw orne, 
po złr. 1.50, 2.50, 2.80, 3, 3.50, do 4.80.

1 A  n n n  sztlik p łóciennych  g a t e k  każdej w iel- 
1 U .U U U  kości, po z łr. 1.30, 1.50, 1.80, do zlr. 2.

Q  K A A  białych i kolorow ych koszul m ęzk ich  na j- 
«7 . d u v /  now szego k ro ju , 100 w zorów , po z łr. 1.50, 
2, 2.50 do 2.80. 1" *

8 A  A A  P łóciennych koszul dam skich  p rak tyczn ie  
»ULfvJ i w y tw orn ie uszytych , po złr. 1 .70 ,2 ,2 .50 , 

2.80. — B ardzo cieukie koszule po 3.50, 3.80, 4.50. 
do 10 złr.

3 n n O  6Ztuk maj te k dam skich  i nocnych go rse - 
,U U U  tó w ,eleganck iego  k ro ju , bardzo  w y tw orne , 

po złr. 1.80, 2, 2.-50, 2.80, do 3 z łr.

1 S A O  sztulc p łóc iennych  nocnych koszul dam - 
X .O V J v  s t ic h  najnow szego k ro ju , po złr. 3.50, 4
do 4.50.

o n n  spodn ie  haftow anych w edług  obranego  w zoru, 
O U U  ja jjo  \  zw yczajne, po złr. 3.50, 4 do 5.50.

1 ^ n n  szlu lt cieukiego i ś redu io  cienk iego  p łó tna  
L .« J U U  p 0 50 łokci każda sztuka 5 ćw ierc i szero ­
ka; po 18, 20 do 23 z łr .

K 0 n  8Ztuk bardzo cienk ie j angielsk ie j w eby rę - 
cznego p rzędziw a, każda sz tuka  po 50 ło k c i 

pełnych po 24, 28, 30 do 35 z łr. najcieńsza .

I a c n  sz tuk  w eby ang ie lsk ie j w p ó ł-sz tu k a ch  po 
• £ 0 \ j  łokc i; każda sz tuka  po 9, 10 do 13 z łr.

O  f ) n n  *°kci cienk iego  ang ielsk iego  p łó tn a  b ia łe  
g 0 przędziw a, 5 ćw ie rc i ło k c i w ied. s z e ro ­

k iego, po 32 c t  j  ■ j  r

24

2 t n n  tuz inów  angielskich p łóciennych chustek  
.U U L f do nosa, po 2, 3.3,50, do  4 z łr ., sp rzeda  jo  

się w pó ł-tuzinach .

2  0 0 0  d ż in ó w  ang ielsk ich , p łó c ien n e- batysto- 
.v /v /v / ffyCh chustek  m ęzkich i  dam skich  po 5, 

6 , 7 do 8 z łr., sp rzedaje  się  w pó ł-tuz inach .

9 0  O O O  sz ta lŁ w kładek do koszulow ych go rsów  
z  najcieńszego p łó tn a  batystow ego , z 

poprzecznem i iub p ro stem i zak ładkam i, po 80 c t ., 
1 do 1.50 złr..

/? a a  sztuk  ang ielsk ich , Iniano-adam aszkow ych na- 
O U U  (j0 sto łów , najnow sze desen ie , na  6,
12, 18 i 24 osób. 
część w artości.

A dam aszek atłasow y o trz ec ią

0 9  A f ) n  tok c i w ybornego b ia łeg o , angielsk iego 
ó u . d u u  S zyrtingu  i M edapolansu, najcięższęgo 
g atunku , łok ieć po 2-5, 28, 30 do 40 ct. najcieńszy .

H u zsy łk i za pobraniem należytośii pocztą do wszystkich głównych i prowincjo­
nalnych miast całej monarchii austrjackiej. Z a  o p a k o w a n ie  n ic  s ię  n ie  p o l ic z ą .  B io­
rącym towaru za przeszło 30 złr. dodaje się bezpłatnie 6 sztuk indyjskich batysto­

wych ihustek.
A d r e s :  C en tra ł-H aaptversendangs-D epot, W ien , T ach lan b en  11,

im Gunkefschen Hause. 2739 9—12

i o r  Ważne dla przedsiębiorców budowli.
Prawdziwy angielski Portland-Cement, 

Grodziecki Portland-Cement, 
Roman-Cement,

zawsze świeże cementy w całych i półbeczkach dostać mżona ja k  najtaniej u

AUGUSTA SCH ELLEN BERG A  we LWOWIE.
Skład przy nlicy Wyższej Karola Ludwika pod 1. 312. 2651 6 -8

1 :» X* a  o !
zawoła każdy, ktokolwiek zamówi i sprowadzi od podpisanej firmy, następują­
ce po części św ieżo wynalezione przedmioty, za pobraniem pocztowem. Co do 
taniośoi. elegancji i jakości towaru i co do usługi spiesznej, to wszystko znaj­
dzie każdy właśnie u firmy rzeczonej.

P odziw ia jm y
niebywałą dotąd, niesłychaną taniość

S&WfljnnreHoh *og>arów gabinetowych 1 budzików
za któryen najlepszą regulację gwarantujemy)— - j  —  l o g i u u u j ^  g n r

zegarek o tarczy bronzowej pozłacanej . '  złr.
emaliow. porcelanowej . „ 1 .80
bronz. pozłac. bez budzika „  1.30
emaliow. porcelanowej .  ,  1.60
bronz. pozłac. bijący . „ 3 .80
emaliow. porcel. bijący „  3.50

.  „ „ bronzowej emaliow. .  „ 5.30Ciężarki * ^ udtz'ka tn i po 2 0  c t., do zegarków  bez budzików  po 10 c t., do zegarów

Opakowanie policzą się po 10 ct. od sztuki.
Sprzedaż en gros, jeszcze tańsza.

Nadszedł czas nowożytny, gdzie nie jesteśmy już zmuszeni do nabywa­
nia za własny grosz miły zegarków u zegarmistrza, u którego w najlepszym  
jeszcze razie dostać można zegarek kieszonkowy lub ścienny problematycznej 
dobroci; — dlatego też zapisać sobie trzeba od podpisanej firmy wprost i o- 
trzymać po cenach niżej notowanych, bajecznie taniom  praw d ziw e an g ie lsk ie  zegark i k ieszon k ow e

z srebra próby 13, z gwarancją 2 ‘Aletnią, w szystkie regulowane.

Zegarek
Z egark i cy lin d ry!

Zegarek o 4 rubin. 10, 12, 13 złr.
» v 4 „ z kopertą odskaku­

jącą złr. 12, 13, 14.
„ o złotej obwódce złr. 13 ,14 ,15 .
n damski złr. 13 do 20.
n o 8 rubin. złr. 15. 16, 17
n o podw, kapslach złr. 15.50 —

16.50 — 18.
» w podw. kaps., szkło kryszta­

łow e złr. 15, 16, 17, 18.
Zegarki złote w szelkiego nawet najdroższego 

B ardzo e leg a n ck ie  zeg a rk i sa lo n o w e  z

Zegarki ankrowe.
o 15 rubin, od 16 do 20 złr.
„ 15 „  w podw. kopercie

od 18 do 20 złr.
„ snkier ze szkłem kryształo-

wem od 19 do 26 złr.
„ dla wojskowych podwójnie

kryty 24 do 27 złr.
Anker remontoar do nakręcania bez po­

mocy kluczyka 28 do 31 złr. 
Remontoar ze szkłem kryszf. 20, 37 złr. 

atunku od 30 do 200 złr. 
loszam i, ozdoba każdego sa­

lonu, po złr. 1.50, 2.50, 3.50, 4.35. — Za opakowanitTpo 10 i 15 ct.
Z egary  p en d n ło w e  w bardzo eleganckich szafkach drewnianych, ba- 

jecznie tanio, po złr. 8, 9.50, 11.80, 19, — Zegar słoneczny, czyli regulator 
wszelkich zegarów wraz z kompasem kosztuje tylko 25 ct.

■ T erm om etr k ieszo  n k o w y  w kopercie (skala posrebrzana) aajniezawodniej- 
Szy, kosztuj e 25 ct.
N ajlep sze  a n g ie lsk ie  b rzy tw y , za które gwarantnje sie, wydrążane, po 
Ct. 80, złr. 1, 1.20, 1.50, 1.80, 2, 2.50 3 złr. '
C. k. wyłącz, uprz. ły ż k i z e  sta ll b essem ersk iej, nie potrzebują za­

chwalania wobec nader wielkiego odbytu sw ego. Podobne łudząco do 
srebrnych kosztuj?: tuzin łyżek dużych 85 ct., tuzin łyżeczek do kawy 
45 ctr. Nóż kuchenny 45 ct. Scyzoryk o 2 ostrzach et. 18, 30. 40 50. 
60. 80, złr. 1 .

Cuda świata nowoczesnego!! LIRA 0RFEDSZ0WA,
najnow szy iu sum eu t, zrobiony z d rzewa , m e ta lu , na k tu rym  każdy b ez  poprzedn iego  ćw iczenia s ie  
w przeciągu  dw u godzin Br “' ; J ' 01™ 1, Vie po trzeba  naw et być  m uzykalnym . In s tru m e n t rzeczony , 
przypom nający  niebiańska in u z y as  m eiodjonow  szw ajcarsk ich , od czasu niedaw nego w prow adzenia «ó 
w zyc iew  W iedniu , obudzą n it in a ta  senzację i kosztu je w edle ro zm ia ru  p o z t r .  1-50, 2 , 2 . 8 0 ,  3 4 0  
o 2 i po i ok taw y i póltonacn  u z ir  ,
u tW  N a jn o w szy  do ostrzen ia  przyrząd  z angielskiej kompozycji poroelano- 
wej. Po kilkokrotnefflPoeiągnięciu nóż musi być wyostrzony, kosztuje tylko 25 ct. 
?tnL- N ajn ow sze  pu^yzkie etn is na cygara , ozdobne w bóstwa mitologiczne. Rzecz 
polecaąca się s z c z e g ó le  młodym panom, sztuka na papierosy po 1 złr. 40 ct., 
na cygara po 1 ?łr‘ 8U ot-

P f l w z k i e  t Q e l o f j i n n V  ? korbi)..z m uzyka Organowa, n adzw yczaj ta n ie , w ykonu- 
17 U U J  U D  J  Jgco 4 u tw ory , po złr. ]ij, 20, — 6 utw orów  po  złr. 18.50,

_  . . Jako  stosow ny podarunek  d la dziec i.
w  G los słow *ii»' mały instrument szklanny, naśladujący naturalny g łos te­
go śpiewaka leśnegol tylko 35 ct. (przedtem 69 ct.) 5

B ron zow e garn itary  na biurko, składajace s ie ze sztuk 10, dobrane i 
gustowne, P°. , c;- 30 i złr. 5 .

A ngi«‘!4li,e « a lo w id y  ua odległość 1000 kroków po 60 ct.
» * 2 500 n ą- 80 „

M ikroskopy 5qq razy powiększające każdy przedmiot, po 50 ct. mniejsze 
mniej pow ięKBzające p0 25 ct.

o 0  c S L W r?gowej oprawie po 50 ct., w stalowej po 65 ct., dlakażdego  
wzroku urządzone lornetki po złr. 4,50, 5, 6, 8, 9, 10.

papierń  lis to w e g o , sto  kopert i sto  p ieczątek  na listy
0 j e d n e j r z e  papier iiatowy z nazwiskiem itp. — Garnitur taki kosztuje 95
ct- ( P f  t  ® 1-30) Także każdy przedmiot osobno, a mianowicie papier po 401 60 et ,̂ kuWerty po 3Q) cfc> początki po 35 ct.

rplecenia  kom isowe na dostarczanie w szelk iego rodzaju 
i ow ar w uskuteczniają się n iezw łocznie.

W y sy ła m y  za przekazem  pocztow ym .
Lenników dostarczam y bezpłatnie franko.
“ o polsku lub po niemiecku pisane listy, uprasza sie adresować:

A n  d e n  e r  s t e n  ' 2608 2—12

rariser Bazar fur Oesterreich
W ien, Karntnerstrasse N r . 5 l t im  Palais Todesco, der Oper vis a ms.

5-t t A. !>Vr .:-S\N



GAZET\ NARODOWA z dnia 1 5 . Października 1 8 6 8 , 5

Filia B an k  angidsko-anstrjackiega we Lwowie
pudaje do powszechnej wiadomości, że 

począw szy od tlnia I. listopada |§ 6 0

41 iSTSNATT KASOWI
z oSmiodniowem wypowiedzeniem wydaje, i od wszystkich w obiegu będących

_4 . s y g n a t  J Ł a s o ^  . y  <*I»
K 2765 itf- 2 6  z dniem powyższym 4 ° / 0 z ośmiodniowem wypowiedzeniem liczy.

P rzeszło  70 la t istnieniami

BALSA W U iT O R IlM E K #.
' — -  T -

AproDowuny przez fakultet medyczny we Lwowie i c. k. gubernlum Galicji, tudzież przuz cen, rusyjskio kolegium  guD einii 
wołyńskiej, dla nadzwyczajne1 skuteczności w rozmaityen cnorubach i cierpieniach; upoważnieniem komisji rządowej spraw wewng- 
/znych i policji królestwa Polskiego, po dokładnem przekonaniu się o zbawiennynh skutkach na chorych w hjiaretach warszawskie! 
lnbelskich i innych, na mocy raportu rady ogólnej lekarskiej do sprzedaży nprawmooym został. — 0d  lal kilku również w c. k. la, 
aretaoh wojskowych wiedeuskich z najleoszym skutkiem używany bywa. W najnowszym zaś czas.e ministerstwo sprąw wewpe- 
rznycb w Wiedniu upoważniło sprzedaż tego balsamu w catej monarchii. _  ̂ r ’

Ten niezrównany, przez różne Towarzystwa uczone aprobowany i zalecany, i dla zadziwiającej skuteczności w rozmaitych 
słabościach mianow cie: przeciw osłabieniu nerwów, kurozow', reumatyzmowi, gośćcow i, nigrenie, szumowi w nszacb, szkorbutowi 
itd. ltd. uu lat wielu w kraju i za granioą używany środek, bez reklam i pochwałek z każdym dniem niezbędniejszym i poszukiwań- 
szym się staje. 1

Jako środek hygieniczno-toaleto.ry zajmuje także oalsam ten niepospolite miejsce, nżywany w małej ilości z wodą nietylko 
piegi niszczy i upalenie od słonea całkowicie zdejmuje, ale dkórg w czerstwosci zacbownje i marsze ,ki gładzi. — Do płukania ust
1 wodą użyt, dziąsła wzmaema. zęby od psucia, a szczególnie od tak zwanej caries zachowuje, nieprzyjemny wreszcie odór ust
2 ipełnie oddala.

Tygodnik, wychodzący w Wiedniu p. t. „Zeitsehrift fur ge •ichpiche MedLin, dffentliche GemndheiUpf :gt und Medtzmalgesazgeoung‘ 
nmieścił w Nr. 5. z 1868 o^tym balsamie następująco zdunie: „Balsam Vecoriniego“, z pierwiastków roślinnych, olejnych i w ysko­
kowych esencyj składający się środek, rozbieraliśmy chemicznie i znaleźliśmy go zupetrie czystym, Lic szkodliw ego dla organizują 
niezawierajęcym; przeciwnie nalsam ten z powodu skłrdowych swych części w reumatyzmie, new^algiach i bolach kurczowych , ze­
wnętrznie n tyty  skuteczniejszy jest od wszystkich lekuw kbjąoycn. fuehlina i bole w° wszystkich rodzajach reumatyzmu nstępuju 
przy użycintego balsamu nawet wnajuporczywszyth razach w krótkim czasie. Podobnież szczególuiej skutecznym jest balsam pomienio- 
ny na szkorbutyczne rozmiękczenie dziąseł. Nader zbawiennie działa „Balsam Vetorinic tro* jako kosmetyk. Nadaje on płci, jak się o t, w 
w.elokrotnle mieliśmy sposobność przekonać, szczególniejszą świeżość, miękkość i puluiiność, nisze? y przyszcze, łuszcz skórny i trądu 

Zaszczytne i nader korzystne zaświadczenia najznaczniejszych lekarzy, w urzędowo legalizow anych odpisaon przejrzeć można 
« głównych składach.

S k ł a d y  g ł ó w n e  o t r z y m a j ą ;
.W  A gram  J. Geybek. — W  ALtonie P rics te r . — W  A rad J. Szurka. — W  P a ja  B. P aU erm aau . — W  B ecskerek  K ellac r i H eydeger. — W  B eiu io  Scho ttob . i 

K ropatschek. -  W  B ilska Jobany. — W  B ukareszcie  G. G raelt, K jz m i.  — W  'G zerniow cach £. Schuilrclt. W  D eb reczyaie  F .  G iiltl i F r . B o rsos. w  E sseg  St. De.-, 
szathy. — W  F unfk irchen  F . K aaz. — W  G alaczu J. A. C ik iersk i. — VV G racu J . P u rg le itu e r  e t  J . E ic b le r. — W  G russw ardein  J. JUolnar. — W  H am burgu  G. Voss i L. J. 
M ayer. — W  H erm austadzie J. Z obre r. — W  Jassach K oaya i Im m arro ll . — W  K onstan tynopo lu  V elits i Spółka. — \ y  K oszycach E . E sch w ig  i  Syn. — W  K rakow ie  J. Jahn . 
J. N. ^ a l te r  i W . Kedyk. — W  L in cu  Viel»utfi i syn. — W  Ług>sz F r. K ro n e tte r . — W e Lw ow ie A. BerLiner, P. M ikolasch, Z. B ake r i B. S tille r . — W  M iskolcz F r  
fliedwedzky. — W N eusatz F. S ch re iber i G. B. tiro ss in g a r. — W N owym  Jo rk u  B ereadsofm . — W  O łom uńcu  G ehrhauser. — W  O paw ie A. H anke. —■ W  P ancso ra  B. I) 
Nikolies i Sp. — W  Peszcie J. Tiirelc i V. T ha lm ayer i Spółka. — W  P radze  W . K rausner, B. F ra g n e r , d. F iirs t i F r . V setecka. — W  P re ssb u rg u  A. F r . H einrizi. — W 
Rzeszowie p . S ch a ittc r  i Spółka. — W  Salzburgu J . H iu te rh u b er i G. B ernho ld . — W  Szegeriynie M. i A. K ovacś. — W T em esw arze P ech e r, Rotli, K raul i Beograda*;
— W  W hasingtonie J. L esser. — W  W erszetz S. H erzog. — W  W arszaw ie W . G ora. W  W iedn iu  F r. P leban , J . D. P oh lm ann ti, F . N euste in , J. Y oig t i J. W eiss.

P o jed y n cze  sk ład y  m ają:
W  Backey R. Póck. — W  B erladzie M B re ttn e r, — W  B ern ie tó. E d e r. — W  Białej R. F iałkow ski. — W  Bilsku J . H anke i A. scanko. W  Bóbrce G z e rn it

— W  Bochni P. N iedzielski i D olkow ski. — W  BoliorodczauacU K rzyw oblocki. — W  R orszczow ie N iem czow ski. — W  B otuszauach E . Pollaczek. — W  B rudach G om uliń 
ski i K lober. — V f  Bruck W ittm auu . ~  W  Rrzeźanach E . M oerl, F ad en h e ch t i Z m inkow ski. ~  W  B rzostku  Z ieniew icz. — W  B uczaczu  K erczei i W. L ew ick i. — W  Budzie 
w ęgierskiej L. Bakacz. — W Bursztynie N ęcki. — W C ieszynie J. S ch róder. — W  Gilli B aum bach. — W  G zortkow ie M. F ra n k e l. — W  D em bicy  J. M asłow ski. -  W  D ro ­
hobyczu K leczkowski, — W  Dzikowie N. G irzyński. — W  E fferd ing  Bendl. — W  F o lticze u i C. W orcel. — W  F re ib e rg u  K osta i B ochum iński. — W  F re is tad z ie  J . Szittnei
— W  G linianach N. P . H eim . — W  G orlicach W . Rogaw ski. — W  Gródku T o m aszew ski i P raszil. — W  H all K. R ich ter. — W  H am burga  L. KrUger, W illiam  e t R obert 
soiln, Solcher, B renner. — W  H usiu tynie gal. F . M ichalew icz. — W  H orodence j t N euberg. W  Iglaw ie V. Inderka. — W  Jarosław iu  J. R ohm . — W  Jss le  R. Palch.
W  JaWOrOWie Lachow icz. — W  K ałuszu Szlesingur. — W  K am ieńcu P odolskim  ’D. Pęta łaś. — W K entach  S. M rozowski. — W K olbuszow ie L. F eresz. — W  K ołom yi J 
S idorow icz. — W  K om arnie E m p erle . — W  Kozowej A. D obrzański. — W  K rajow y E d . L udw ig. — W  K rakow cu F eresz. — W  K rakow ie J. B artl, B. M iczyński i S tock - 
m er. — W  K rem sin ttn s tn r W . KoffJer. — W  K rośn ie W. Pik. — W  K rościenku J. E n g len d e r. — W  K rum au  J. A m ort. — W  K reszczow icach S teblik , — W  L eżajsku  Ma 
resch. — W  L im auow ie J. H averfand. W  Lubaczow ie F rankow ski. — w  Ł opa tyn ie  Grtinfeld. — W e Lw ow ie E b e n b e rg e r, T orosiew icz, A pteka pod z ło tym  słoniem  D r 
Z arzycki, A. H orn , K leina W dow a, A. Bogdanow iuz, J . Reiss, W  K rólikow ski, b rac ia  Łazow scy, H. e t M. MUller, K. B a lłaban , F r . E h rlich . — W  Lisku B arański — W 
Ł ańcucie  Swoboda. — W  M arburgu BanualarL — W  M ielcu W  Satkow ski. — W  M ościskach J. Szalbot. — W N owym  T a rg u  K. L au r. — W  N yam tz A D ylski. — W  0 -  
św iecim ie G rysiecki i D olkow ski. — W  P e ttau  B aum eis te r. — W  P ilzn ie  E . K ahler i J. P e ith n e r . — W  P odiebrad  E . H ellich , r -  W  P re ra u  A. K ram ar — W  P r z e m yślu   . . .  -    _ v  R o^ oJaśkiew icz. — W  R awi D istl.Mayer, K ozłow ski, Nablik i M acha1 .  — W  P rzem yślanach  M 'isdiick[. — \1 P rzew orsku  F. Św ituL ki, — W  R adzechow ie . . . . . .  .. ______ ___________ ____
K ro n b e rg e r ..— W R adow cach  I. S chuilrch . W  Rozw adow ie M arecki. — W  R ym anow ie p. K. M. R urski, — W  Sanoku Y erd erb er W dowa. — W  S am borze  K. M aresch  i 
J. K riegseisen . -  W  S jczu  K osterk iew icza SDadkobiorcy. — W  Sędziszowie A. K ow nacki. — W  S ieniaw ie K . M ańkowski — W  Skoczow ie G órniak. — VV S kalac ie  D z ie m ­
bow ski — W  S ia l itz  czes. O. Szkleneka. -  W  s o b o tc e  .tt. H ruszka. — W  Sokalu G ro tt i O rm p-ow ski. — W  Sokołow ie D ańczak. — W  Stanisław ow ie W . M ajew sk i i Unii. 
-  W  S te je r J. S tieg ler i A. Beil. — W  S tru m ien iu  Różycki. -  W  S try ju  Kr; yżanowoki — W  Strzyżow ie Zajączkow ski. — W  Sucz iw!°  Roti i l  i Lar.p r. -  Vr T a rnopo lu  
A M oraw etS  S o ter i / .e ln e r, R uchelt. — W  T am ow i IL e m e rju sk i i W . T A. W ielogórski. — W Trem boW ii S t. L ip n ick i. — y  ru rc e  M. P ią tek . — W T y sm iem c j Nę 
cki. -  W U nchost J .B arca l. — W  W adow icach U bm a i J. P oh l. — W  W eis F . A ielguth . — W W ieliczce F . J. W ontori k. — W  Ealeszc»ykacb J K odręi‘sk? -  w  ;a torze 
™luaieb — W  Z ta .zow ie P ettescb  i W . K orkus. - -  W  Ż m igrodzie W , L agońsk i. — W Zóikwi N ahlik. — W  Ż uraw n-e  PostepsŁi

■ V *  PP. Przedsiębiorcy którzyby sobie życzyli mieć ten bslerm w swoim składzie, racza się zgłosić do jednegu z głównych 
układów wyżej" wymienionych Inb wprost do podpisanego. '  ' ' 1856 5—?

Cena dla \ustrji jednej Baszeczki 1 złr, 50 et. w. — Niemiec 1 pruski talar. Rosji t  rubel w srebrze. — Anglii 3 szylingi. 
_  Francji 4 franki. — Turcji 29 piastrów. — Ameryki IV, dolara ‘ F e ż l z :  K L l z e r w k !

Każdj flakonik opatrzony moją pieczęcią i własnoręcznym podpisem. we Lwowie. uliu» Szeroka Nr. 554%.

Filia o.k.upr. Zakładu kredyt dla handlu i przemy słu
«■- IŁ  w  o  i

podaje do publicznej w iadom ości, że

od t .  listopada 1§67 począwszy stopę ;0 l i31|2°|o na |°|0
podwyższyła, i

_  ■ * ; r  i '•* *v ■ * ■ • - v j( ■ j  %•" * w ł* i *. -j * jr.'|rr̂ t  |

r /o tm  ASYGNATY H A m w w
z 9dniovvem w ypow iedzeniem  wydaje i że w sze lk ie

jej w  obiegu znajdujące się A S Y G M A T 1 T  R A S O W I !
od po^ryższe^o dnfia poezęw szy

po 4  od l a o i z a  S d n f o w e ia  fr y p ^ w ijs d z e n ie m  oprocentowajie są.

C. k uprz. gal, akcyjn3

Bank
Ł“ ri

tdlod

wydaje od dala. 1. listopada 1867 r

ASV6\A (.J E  KASOWE
' ‘ " fiłj r

7 procentowe za 8mi0 dniowem wypowiedzepiem
4  7 .  « za  14st0
5 „ za 3 0 tu „ -
Od dnia powyższego opłaca się od asygnaeyj kaso.; |

wycb w obiegu będących
od 37 ,%  procent 4 od sta 
od 4% „ 47 , od sta

Lwów dnii 23 października lt<67 r.

2721 16-? D j r r e f e c j ą ,

Magazyn fortepianów
Rudolfa Scłiw&rca,

(obok hotelu Angielskiego, nad cukiernią p. Rotlendeiai
zaleca doborowe 2138 11—? i

fortepiany, pianina i harmonia Olft s\\
“  - t t :  -  ,

z najcelniejszych fabryk
p o  c e n a c h  f a b r y c z n y c h ,
Zamienia i kapuje przegrane fortepiany, i takowe 

do poprawienia i odnowienia przyjmuje.

_________ __________

W y |> r  Z e ( T a ż  !

» 8-^?Z a p o ło w ę  w a r lo s c i
w yprzedaję się

ogromne zapasy wyrobów bielizny, jak wykaznje następujący cennik ;
K o s z u l e  l n ę z t i e  z najcięższego p łó tn a  ru m b u rg sk ieg o , śred n ie j c ienkości, p rz e d te m  i l r .  4, 4 ,H)1 

'__________________________ ^ ___________ te raz  z łr. 2, 2.5Q._________* r -—  ■ —

K o s z u l e  m ę z k i e  najw yborn iejszej ro b o ty  ręcz n e j, p rzed tem  z łr . 7. 8, te ra z  złr. 3.1^  4-_____

K o s z u l e  m ę z k i e  zs w staw ką p iersiow ą z aa jc . ba ty stu , p rzed tem  złr. 8, 10, te raz  ty lko  *>r- 4,

K o s z u l e  m ę z k i e  z angielsk iego szyrtyngu , p rzod tem złr. 3, 4, te raz  złr. 1.50, 2. 
K o s z u l e  m ę z k i e  z najcieńszego angielsk iego szyrtyngu , p rzed tem  z łr. 5, 0, te ra z  z łr. 2.5t%  3̂  _

Koszule męzkit z najcieńszego ang ielsk iego  szyrtyngu , z w staw kę p ie rsiow ą haftow anę rg;*;ZOJe, 
_______ p rzed tem  złr. 0, 7, 9 , te raz  złr. 3, 3.50, 4.50. ____________

K a i  o j  o n  y kro ju  n iem ieckiego, łrancuzk iego  i w ęg ie rsk iego  z dobrego rum burgskiegD  p łó tn a , p ri-^d - 
WA , tern z łr. 2.40, 3, 3.50, te raz  z łr. 1.20, 1.50, 1.75.

K o s z u l e  d a m  s k i e z dobj-. p ł.s g ład k ie  i d z iergane , przed tem  złr. 2.50, 3.50, te ra z  złr. 1.25. J.7>  
K o s z u l e  d a m s k i  ę ^ z  cienkiego p łó tna  rum burgsk iego , p rzed tem  złr. 4, 5, te ra z  z łr . 2. 2.00. 

Koszule
le  a a m s t i ę ^ z  cienkiego p ro tna rum ourgsk iego , p rzed tem  złr. 4, 5, te ra z  z łr . 2. 2.00. -s

d a m s k i e  hartow ane, z uajciońszego p łó tna , pod ług  najnow szego k ro ju  paryzk iego , przed- F  
tem  złr. 0, 7, 8, 9, te ra z  z łr. 3. 3^50, 4, 4.50

— —:—:------. . . .,--------------------- r---- :—~ :—-------------------- ----------- - S
G o r s e t y  z ang ielsk iego  szy rty n g u , przed tem  złr. 3, 4, te raz  z łr . 1.50, 2

G o r s e t y  z cienkiego ang ielsk iego  szyrtyngu , p rzed tem  złr. 4.50, 5, te ra z  z?r. 2.25, 2.50.

G o r s e t y  z najcieńszego szyrtyngu , z przepysznem  ubran iem , nader eleganck ie , p rz e d te m  z ł r .  0^ 7,
8, te raz  z łr. 3, 3.50, 4.__________

M a i t k i  d a m s k i e  z cienkiego ang ie lsk iego  szyrtyngu , p rzed tem  złr. 2.20, 2.40, 3, 3 .5 0 , te raz  z łr
1.10, 1.20, 1.50, 1.75.

M a j t k i  d a m s k i e  z cienk. s z y r t. haft., p rzed tem  złr. 3.50, 4, 4.50, 5, te ra z  z łr .  1.75. 2, 2.25, 2.50

S p ó d n i c e  p e r  k a l o w e, s tebnow ane, przed tem  zfr. 3 ,3 5 0 , 4, 5, te ra z  1.50. 1.75, 2, 2,50 najlepsze

S p ó d n i c e  z szerokiem i w olan tam i, przed tem  złr. 0, 7, te raz  z łr. 3, 3.50.

S D o d n i c e  z przepysznie liaftow anem i w kładkam i, w 100 rodzajach , p rzed tem  złr. 8, 10, 12, 14, t e ­
raz z łr . 4, 5, tt, 7 najlepsze.

Ś T F a d  f a b r y c z n y  p r a w d z i w y c h  r u m b u  r g s k i c h  c h u s t e k  p ł ó ^ l e A “  Y c U, p ó ł tuz ina  
złr. 1, 1.20. 1.50, 2, 2.50 3 do złr. 4 za najcieńsze ,

B e l g i j s k i e c h u s t k i  b a t y s t o w e  pót tuz ina z łr . 2, 2.50, 3. 3 ,50, 4 do z łr. > za najcieńsze.

Rozsyłki za pobraniem  pocztow em  lab  za gotów kę we w szelkich k ierunkach , za pom ocą pocz ty , k o ie i 
żelaznei lub okrętów  będę na tychm iast i rze te ln ie  uskuteczniane . P rzy  za m ów ien iach  na m ęzk ie  ko- 1 

J ____________ szule up rasza się  o podanie ob ję to śc i szyi.

Adre?s: Fabryka płócien i bielizny 
B r  a c  i  B e c k

v T W iedniu  O pern gasse 2.
W y  p r ł  , d a i, !

S K Ł A D  KOMI SOWY
Z Y G M U N T A  S T E I F A

przy u licy  J ezu ick ie j nr. 1757, poleca swój znacznie powiększony

Wa^a*yir lon arów  płóciennych?
a mianow.cie:

Prawdziwe w eb y  rumburg?kie.
B „ irlandzkie,
„ „ holenderskie.

Płótno na prześcieradła w ' całej szerokości, płótna 
wiksziaCKie 4|4 szerokie. Bielizna stołow a, chustki do nosa 
płócienne, ręczniki zwyczajne i tureckie, białe i naturalne, 
zonesy w  różnydh gatunkach. f

B i e l i z n E i  g o t o w a
Isa zamówienia wykończam bieliznę tak damską, jak i męzką w najkrótszym czasie.

Ogromny w y b ó r  m a t e r y j  w e łn ia n y c h  na dam­
skie suknie, jako to: biepy^ mohery, rypsy. silki, alpaki, 
popeliny, w  o wszystkich kolorach, niemniej

wielki skład sukna i materyj niodnycli,
tak na damskie paletota i jupki, jak również na męzkie sur­

duty jesienne i zimowe.
Ceny wszystkich towarów są stale fabryczne*

s«s:#<500MMISSI0NS-N1EDERI.ADE
S I G M  lT N D  S T E 1 F

Jesu iten -O assj  Nro 175*/4, empfiehlt sein bedeutend vergrossertes

C3 r JEC Jtł.
von  echten Rumbu rger V rebenj 

w Irlfinder „
Hollander „ 

Leintdcher-Leinwand in einer Breite, W ihstddter-Lein- 
wand % dreit, Tischzeage, Sacktiicher, Handtucher, gew dhn- 
iiche und tiirkische, weiss und ;iaturell, Sh inm g in allen
Gattung-n. sow ie ■! 4-S1..E e r t I g - e  H e r r e n - W  a s c ł i e  
Gross® Auswahl won Oamen-Rleldcrstoffr  n
in Crópe, Mohair, Reps, Silk, \lpf»cca u. Popelm  jn allen Farben.
Stark ^ssortirtes Lager in Tuch u Modestolie
fiir Damen-Paleto und Joppe, win auch tur Herren-Hf*rbst- 
upd W iuter-Rocke, Beinkleider etc. in femster Perouvien uud 
Toquine zu festgesetzten Fabrikspreisen

Bestellungen auf Damen- and Herren- W asche werden  
a n g en o m m en  und in k u rzester  Zeit effectuirt. 25252-2



GAZETA NARODOWA z dnia 1 5 . Października 1868.

Budowa
Ł o i e i  ż e l a z n e j

na w ielk i rozmiar w Galicji i 
W ęgrzech  wymagh spółki.

ECto się chce łączyć i porozu­
mieć, nadeszle listownie, z jaką 
sumą pieniędzy, zechciałby na­
leżeć do spółki, ^świadczenie 
nie jest dla żadnej strony osta­
tecznie obowiązujące. Zgłoszenia, 
jąk natura przedmiotu wskazuje, 
niecierpią zwłoki.

Listy frankowane przyjmuje i 
odpowiedź daje imieniem już za 
wiązanej spółki 2850(1—3)

L u d w ik  Z ie liń sk i,
Hotel zum K ó n ig  von  U n g a m  in W ien.

P o d z ię k o w a n ie .
Z a ch o ro w a w s zy  wśród n o c y  nagle i 

na razie niebezpiecznie, doświadczyli.. 1 od 
W go isebuUmma, doktora med. i ć . k.  po­
w iatow ego leKarzn. najrychlejsza i oku e- 
czn«j pomoc, ceniąc wysoce tg ludzka u- 
c synność dla osoby w' stosunkach obcej, 
składam ninie.^zem Temu Wnu doktorowi 
publiczne podziękowanie.

Tarnopo w październiku 1868.
.840 (1—1) /.-*■ J. Zakrzewski.

T . l P f r f  U P i o  na konie ze . stada Wgo
. U / j  liLJcb Ai toniego M ysiofsk iego , 

oznai ona w Stanisławo T!e i a izień 20. 
pażd$iermka b- r., odbędzie się ak było 
ogłoszone przed pożarem Stanisławowa; 
przygotowania oorqbiuno, aby- gości® i ka­
nie byli ponuesjezcnt w s7  niespalon^o1. 
oberżach. Najdrożej wypadnie jeden pokuj 
na dobę z łlł 1. — tra^tyjefni jest dwie 
bardzo dobrych. Nic w ię-n iesto i napize  
.“"kodzie, aby w wyżwyznaezonym czasie
o d b y ła  s ię  l i c y t a c ją  (1 _a)

F. H . RICHTERA
w e Lw ow ie, posz-ikuje

kilku zdolnych kolporterów
3 -V28oo >la L w o w a .

R v flł szw aj
If j w * carskiego, miąnuwinie byki, 
są do nabycia w Dobromiro® poczta  
Zbaraż. Bliższa wiadomość u Zarzą­
du dóbr tamże. 2839 (1 -2)

U k o ń c z o n a  p r e p a r a n d k t ;
zi ajdzie m iesce  prywatne przy szkółce fa- 
rilijnej w domn gospodarskim. _W jmaga 
się znajomości języka polsk iego, rusRiepo 
i niem ieckiego, a pożądaną jest t&kźe m o­
żność udzit 'i ia poczjtkó’ muzyki na for­
tepianie. Bliższa Wi-doir »ść poo adresm : 
W n y  N a w r o c k i  w  D ż u r y n i e .  2 8 5 1  ( l - r - 3 )

Ł a t a m if  g o s p o d a r s k ie

dr, zupełnie bezpieczne­
go oświetlania stajen, 
m agazynów , m łynów , 

"iw nic, strychów , 
po cenach 

1 złr. 60 cent., 2 złr. 20 
cent, 8 złr. 80 certów; 
w wielkiej i małej licz- 
bift u ----

If m l lr n  w  W i e i n - u
L. tlUlftC Neubaugasse Nr. 1,

Skład wszelkich gatunków 
lamp o*e,mych (Moderateur), kamfi- 
nowyoh, jako też przedmiotów ku­
chennych i do domowego gospodar­
s tw a  potrzebnych. 2847 l —is

Do kupienia
poszukuje się dóm wiejski z ogrodem 
i kilka morgów grunta w  pobliżu 
la su  szpilkow ego w obwodzie lwo­

wskim. Y TISl 9 1 0  I  H 9 K )A h »  B U
Umocowany du kupna ądwuka t p. 

Kornel Hofman we Lwowie pod IDzbą 
415V, " " 2846 0 —*2). i

| ^ *  D la  ^ z a u o w n e g o  *

Ś w ia t a  d a .n sk ie g G
—

N a j w i ę k s z y  . « i a i
najświeższych

jesiennych i zimowych 
konfekcyj 

Edwarda Bopp
w  W ie d n i u .

Stadt, P lankengasse Nr. 6.
Jedynie z najtrwalszych, szcze- 

Solnie dobieranceh i najmodniejszych
dzie6^  wy rabiane s$ zaw8ze na 
}  *“k let z  p lączą

1 ża k ie t czar'nv ‘ " *
1 p ó lp a lta  ' , *
1 z im o w y  p a lto '

Jedwabne ‘

, , , 6 zł-
o d  9 - 1 2  „
,  15—18 „
.  8 - 1 5  ,

l i t
.  1 5 -3 0  „
.  4 - 3 0  „
, 1 2 -3 6  „ 

1 5 -4 6
p o  iCj cenie 

N ąjw iększy  sk ład  # U » ZCłów
podrói.ivch  i od do* Clu

Z a najwięfc"®ą ic is łu ść  w y ,y . 
n e ło ia n iu  zam ó w ień  i n i ty ę h n ia s to w e  
nskutcczDiftOi© rę c z y  d łu g o l6 tn ie  
is tn ie n ie  firm y, a  k a  idy n i-p o o  oba, 
i l %  s ię  rz e d io io t b e d z ie  w j p W c t t  
gu 14 dni w y m ien ia n y . ^^06  9 12

Stanisław dekiel
przy rogu ulicy Szerokiej we Lwowie, poleca' w największym wyborze.

od Jf ct. do Et- cl.
A lbum y na 25, 50, 100, i ‘200 fotografij . — 25 
H iżutorje  bronzow e a mian iw ic ic :
B .oscki ku lczyk i, łańcuszki, m edaljony

, k a lendarze  w ieczne i t. u ........................— li) ,
Batogi • • ...........................................  — 10 ,
C uk ie rn ice   ...............................................— 40 ,
Czapki m ęzkie z i m o w e .......................• 2 — ,
Czepki w .oczkow e da .„ sk ie  i dz iec inne  . — 75 , 
C ygarniczki i garn itu ry  ,odr żne p iankow e — 10 , 
C hustk i fularowe i Cacłiei z je d w a b i,e  i

w e łn i a n e ............................................................1 25
Chustk! dam skie b aw e.n .ane  i w ełn iane — 40 ’ 
D zt/onki sto łow e i , . ■ , • — 25 ,
D om ina do gry  . . .  -  15 ,
F a jk i tu re ck ie  i p i a n k o w e ...........................— 10 ,
F ig u rk i s tearynow e . ■ • ■ - . . .  • — 25 ,
Gu f"zki do ko łn ierzyków , m anszet i t. p. — 3 ,
G rzebienie do w ł o s ó w ...................... I * .  — 15 ,
K raw atki je n w a b n e  . . . . .  — 1-2 ,
K ołnierzyki m ęzk ie sto jące  j  w ykładane . — 15 , 
K oszule nęzki** perkalow e i p łócienne " .  1 25 ,
K aftaniki baw otiiian» w ełniane . . . . 1 20 ,
K alesony p toc ienno  Law ełniane i w ełn iane 1 15 , 
K oce \' .ln ian o  drukow ane, i w ełn iane  2 25 , 
K u fr1-- Jam sk ię  i m ęzk ie  . . ; . . V 3 — ,
K ałam arze  1.  — 12 ,

20

5 — 
3 -
3 -  

10 -
5
11 -
4 — 

10 —

5 -  
3 -
2 50 
i - 
I 50

i 30
-  40
3 -50

h :
12
15 - 
10  -

od zr. ct- doz?*et-
Kalosze dam skie i m ęzkie . . ■ • • • 1 — „
L am py naftow e  ....................................... ' i *“  60 „
L ic lita rze  * .............................................  — 25 „
Laski . - .................................  — 25 „
L orne tk i teatra lne i datekow idze . . 3 .— 
L uste rka  . . . . . . _. |Ł •*. • ■ — 12 „
M ydlą w iedeńskie i łrancuzk ie  . — 10 „
M aszyny d o ta r c ia  czekolady, c u k ru  1 1. p- 1 jy  m 
M łotki do tłu czen ia  m ięsa . ■ ■ ■ ■ • — 45 „ 
N ecesserk i d am sk ie  do szycia, i naęzkio do

p o d r ó ż y ............................................. , ► • — 25 v
N o t a t k i .........................................  . ’ . L — 3 „
P u laresy  na p ieniądze , ty to ń  i cygara . — 15 M 
P laidy  m ęzkie . . . . . . . 8 — „
P achn id ła  francuzk ie , ang ielsk ie i Wiedeń. — 40 B 
R zem ienie do P laidów  * . • . • . ■  *. • • 40 — w 
R ękaw iczk i zim ow e m ęzk ie i dam skie . — 60 „ 
Szelki - . - T a j  ,
S zczotki do zębów , pazn o k c i, w ło s o w i

sukien  • . . • • • • . . ♦ ,, — 10 „
S zalik i je d w a b n e , w ełn iane  i w łóczkow e • — 20 „
Spoduice w łóczkow e dam skie po • . . . --------- „
Szkarpetk i baw ełn iane , n ic iane i flaneU w e — 35 „
S cyzoryk i ...........................  — 15 „
T o rb y  dam sk ie i p o d r ó ż n e ...........................— 90 »
Toaletk i dam sk ie  i m ę z k i e ...........................—  75 „

3 50 
10 —  
3 -  
2 — 
8 -
1 50 
1 —2 — 

— 75

10  -  
1 —
5 — 

25 —
3 — 

75 —
1 50
1 50

2 50
4 50
5 75 
1 25
3 -  
3 50 
5 —

E s i ą g s - m i a  "  !  i

S E Y F A R T H Ą  i C Z A J K O W S K I E G O
1 we Lwowie Rynek główny 1. 50.

otrzymała na g ł ó w n y  s k ł a d  i przejmuje prenumeratę na

Nieutbiej rozmait« galanterje, Które po najtańszych cerach sprzedaje.
W  n ad z ie i, iż P. T- Szanow na P ubliczność o rz e te ln o ś c i, i tan iości to  W alów w m oim  składzie 

p rzekonała, raczy  m ię p rze to  i nada l sw oim i w zględam i zaszczycać* T 1 - i  “ 1- - ^  ^  J  j
Wszelkie polecenia z prowincji uskuteczniane będą w ja k  najkrótszym czasie i  punktualnie.

2851 1—3 S ta n is ła w  J ek te l.

W iadom ość w ażna
dla w szystk ich  słabych, cierp iących i zaniem agąjących.

Priwdziwe pigułki amerykańsKe Leaingtona (lepsze ud wszelkiego rodzaju in- 
uycb pigułek) od ezasu w prow adzen i ich tj. od U /i roku, kiedy z Ameryki wprowa­
dzono je przez urzęaownie z iprotoko.owanij firmę handlową A. f l . Boidt t Gjnćye, na 
samprzód do Szwajcsr,. a następnie do Niemieo i Austrji, znalazły o g ó ln ie  dobre p rzy ­
jęcie w skutek swej t-ubroezyunój d z ia ła ln o śc i.

N- p. Hemoroidy, pozust. tłuści po chorobach sekretnych- w ogóle w szelk ie  niedo­
bre soki; Drzypóżnione oczyszczenie miesięczne (u płci żeńskiej często przyczyn* nie­
bezpiecznych słabości), perjodyczr.y ból głowy; bicie serca, migrenę-, ciężk oddech; 
niestrawni ść; cuoijanie się; słabości żółciowe i wiele inuych — wy leczono pigułkami Le 
singtora zupełnie." i  r

L>ł? zapobieżejia nieporozumieniom, opatrzone każde p raw d ziw u  pudełko na stro­
nie juwrotnei niebieską stampilię przytoczonej powyżej firmy i literami F  6 . ,  co zna­
czy aFiir Oasterre,cb“ (dla A istrji) jaro  d iw ńi, że za porozunjienieia z c. k. austr. k o ­
misja sanitarną i świeżo preparowane

Cene pudełka z łr . 1.50 ct. w. n bankurtami.
Gdjftty źyczono jśobie poprzód j.-zepisu używania w celu rozpatrzenia i poznania 

przedmiotu to można takowego zaźgda<’ w każdym składzie, gdzie go nazielf najchę- 
i niej*, i to bezpłatnie.
Skłądy są we wszystkich głównych miastach każdej prowincji monarchii Austrjackiej.

A Yrieticiu w aotece C. Bpitzmnilera (am luhi u Markt).
,  Lincu _ r Antoni. :c Ruckera, Landstrasse zum dch warzeń Adler,
,  Beri.ie n Ińdęra, 'BSCkorgasut, --  tudzież w Pradze, Krakowie, Lwo­

wie a Tenzcie, Ttmeswarze, Zagrzebiu, Uracu, Tryjści**, Florencji, Bruk“eli itd.
F W a O A  : wie Lwowie I fre^zburgu mają istnieć podrobienia, tj. fałszy r e  p iguł­

ki, o strzega  się więc niniejśzem Szanowną publiczność. '2841 1—6

ośm dni po upływie p o ł o w y  b m .  o -  

p u e z c z a m y  m t e j s z e  j n ia ^ to  i  z w i ­
j a m y  f ł k l a d  s ł a w n y c h  w  c a ł y m  ś w i ę ­

c i e  H i n g e r a  raaszyn do szycia. Podajemy 
to do wiadomość] osób, życzących się zaopa­
trzyć yr maszyny do szycia ze składu na­
s z e g o -  ( 2849 1 - 3

S c h e r z  & F r ie d ia n d e r  i Wiednia.

« 1  v & o d . m . t k .
Cena prenim iei;ąty : Z przesyłką pocz^pwą rocznie

„ _ „ półrocznie
„ - *7 - „ kwartalnie

Pojedyńezy zeszyt kosztuje 25 ć t .f
W y szed ł już III. zeszv t i z a w ie r a : Drogi wytknięte II. — 

Nafta czyli olej skalny, przez Hen-yka Waltera. — Korespondenta. 
— Przegląd polityczny. — Obrazy galicyjskie, p. J. Gordona. — Za­
piski bibliograficzne. " “ 2843 1 - 2

■ ( f f lK  ■ * itt5, i’i&
-  _  ,

Ma porę jesienną z i m o w a !

Nujuow szc paryzkie i kraj»w e kapelusze d am sk ie :
Ubrane, od 3 złr. i wyżej, — nieubrane, od 1 złr. 50 et. i wyżej. ■ 

Różne gatunki kapeluszy *Com ode“ od złr. 2 ct. 5 0 i wyż. 
K apelusze jedw abne od złr. 5 wyżej.
Różne gatunki trzew ików  filcow ych koło domu, i bu* 

tynków' dla dain, od złr. 1 ct. 50 i wyżej. 
J^apelusze Iiberyjne, strzeleckie, dziecinne, i z ró­

żnych materyj, czapki, podeszw y, czapraki, 
ubrania strzeleckie na kapelusze itd.

p o l e c a
zawsze w najnowszym guście i w największym wyborze

Jt zef Hubsch z Pragi,
w rynku pod 5. 156. 2{(44 1 y

K ,
Zamówienia z prowincji uskuteczniają się rzetelni® 
“ ■* ” ; i  jak na,rychlej za zaliczką pocztową.

rOłS

Wkrótcej uż uastapić maiaca wielka i obficie uposażona
L O T L R J A  8 R E B E R  i  E F E K T Ó W ,

Tyiku 5 0  ct. w. a. kosztuje X l o s ,  pa który wygrać można wartości 
2  ftOO g u ld e n ó w  a u s t r .  w a l .  sutą, kompletnie i niezwykle opatrzoną

w y p r a w ę  d l a  n o w o ż e ń c ó w  z  u r z ą d z e n i e m .
zawiorAjącą sreb ra , s e r w is y  s lo to w e , lirrb ic ia iie  i szk to  na osób 12, płótna, biżu 
terje złote, do których zali zyć trzeba dam ski zbity zegarek cylinder z łańcuszkiem  
itp. itp. prze Imioty e legan cji; znajduje się także wiele r ż e c z y  z i o t y u b  X 
B r u u • n y c l a ,  o b r a z y  o l e j z i c  itpi

Kilka „JodarunKÓ a- leh c. M. N a jja śn ie jszy ch  F afistw  a, razem 
ih lo sów  w ygryw ających w artości i lr .  8 _ A . O D O  

Oprócz obńtości w >lu  drogoe ;nuych ac wygrania losów posz rzycić się może obe­
cna loterj„ szczególnym udziałem, tembaróziej źe uo 5 s z t a k  lo s o w  ‘tadaje 4ię jeden gratis 

w kancelarji loteryjnej S tow arzyszenia [flar,i 
 Karntnerring Nr. 6 w Wiedniu i we wszystkioh kolekturach.

Z a  lo t e r y j n e  l a w i a d o w s t w o :  f t .  J
—  _, L o só w  ty c b  dostać m ożna we L W O W IE

m f k u .
f l 1 L 2424 8—IŁ

w rynku.

G. k. uprz. galio. akcyjny Bank Hipoteczny
podaje niniejśzem do powszechnej wiadomości, iż w skutek uzyskanego rozszerzenia swych 
statutów ss d n i a  1 S . p a i ż d z l e r n l K a ,  o t w i e r a  w «wyci>

lokalnośeiach

“ l l T I- ■ J ‘ . I Y L II      - - I i
i zajmować się będzie kupnem  i pruedużą papierów  jab liczn ych  i przem ysło­

w ych  w s z e ‘k iego  rodzaju, listów  zastaw n ych , lo so w  i monet.
K upony od alkcyj i ob ligacyj p ierw szeń stw a  kolei L w ow sk o-L zern io- 

w ieck iej, w  dnia 1. listopad  v  w  srebrze p łatne, dziś już wypłaca kasa Banku Hi­
potecznego we Lwowie ii Filia tegoż Banku a Krakowie, w srebrze lub w .yaiucie io 
kursie dziennym

L w ó w  d n ia  %% p a ź d z ie r n ik a  18B 8. 2842 1 -?

i  Markiewicz i M o jczjM i |
^  we Lwowie, w rynku 1. 161 „pod Rakami11, polecają swój^*  
^  ‘ n a j l e p s z e  t o w a r y  zaopatrzony 2733 2—4

2799 J e n e r a l n a  A j e i i c j a  J 3 - 6

H  J9L 2 2  :1 L
we Lwowie przy ulicy Sykstuskiej 
pod I. 130 poszukuje uzdolnionych 
ajentów z dobrem] poleceniami. 
Warunki dla ajentów korzystne.

Uionogratia Hemoroidów
W ykład praktyczny te} słabo*ci

„ . .k*(eło dr* Andrzeja I, e b e I , rua dei 
Lebiquier, 14 — w Paryżu. 272J 17—36 

Metoda bardzo skuteczna, uśmierzająca 
boleści we 24 godzin, leczy bez obawy wpę­
dzania wewnątrz. Pigułki i pomada z ma- 
joranku, roztwór benzoeou aiuminem 
(ńi nzoate aaluminę) sti nowia poóntawe tej 
metody icezenia. Po łieznytb doświadcze­
niach 1 ikonanycBn szpitalach publicznych 
we Francji, potwierdzone zostały przez fa­
kultet medyczny w Paryżu. Ikiatać nożna 
w apteka-h pp Piotra M!liolaseha Lwo­
wie i Brunona Miczydskiego w Krakowie.

w n a j i e p s z e r o w a r y  z,auparrzony 2733 2—4

I  h a n d e l lo w a r o w  A oloir iiln y cli, ł a k o c i ,  w in  i h e r n a ty ,
S  a mianowicie

,2 .  K a w ę  najlepszą dużą Ceylon -  . — •
Bił „ Ceylon, dobrą . . j

“O  „ r Laguayaie duhrą* . . ,
O  n Perłową Ceylon

Menado i złotą Jawę 
H e r b a t ę ;  Pecco Oongo 

g f' — Pecco Souchong
•S . ” zbiór majowy (czarną)

mieezankę warszawek j 
i2 ” najpiękniejszą L eeeo

«  w ys'°w ki z herbaty
J g  B u ęft Jamaika, flaszka po 
^  stary, po

ą  t  i idyjski stary, po
T r a k  de Goa i d« Batayia, po 

•i-s L ik  w o r y  fr mcuzk^e, holender1

Nr. 1.
Nr. 2. 
Nr. 3. 
Nr. 4. 
Nr. 5.

U Samorodne i Hagełąwskie po 
Uaszlacz . . '  .

■JJj ^okajskie

w ®

f u n t  po 
84 ct. 

76 i 80 ,  
- 72 . „

88 . 
92 B 

* Złr- ~  * & T) M
3
4 ,  -

i  :  =
1, 1.20 i 1.50 

. złr. 2 
złr. 2 i 2.40 

. złr. 1,20 i 1.60

— ■*»

O
tn
O
OD*
m3as

złr.

i i mne. 
w ęg ier sk i® :

Śzexarder, Ksrlowitzer, Ofner i Hrlauer pi

et. 50, 60, 89 i złr. 1 
ah- 1.0, z roku 1857 zjr. 7.50. z r. 1848 zł". 4 

5z rojku 1852 złr.. .sj z roku 1848 złr. 3.50

^  Austrjackie białe i czerwone, p® 
i

SR Hstcphe, 61etnie, flaszka po 
gj St, Julieu. po . , .

*t-! Chatean Margau
Chat -au Lafitte, 301etnie

B o r d fa s k :
ct. 40, 50

ct 
60, 80

60 i 80 
i złr. 1

złr. 2

A
s
o-

Fiidesheim er, Johannisberger, 
Hochhe mer. Pisporter, u

R e ń s k i ®

złr. 1.75 
i „  2.50 

S 2.50 
.  J -

,^?^Aubertm et Comp., Cliqeant, 
2  Moet Chandon i Roederer, po

S  z am  p a ń s k i  ®:
1.80, 2, 2^0 i 3

• <
S
O

so
s

• <v»

o

ê *
cę

&s
a«5

Bez pomocy 1 nauczyciela
i  z  n a d z w y c z a j n i e  m a ł y m  w y d a l k i e i n  o q

w ośm iu ęodrinacfc odznuczająco plękun pism o
PrzJż' wysokie i najwyższe QfiqbyI jako też z najpierwszych nau­

czycieli krajowych i zagranicznych wypróbowana 1 potwierdzona ośmio­
godzinna metoda pisania, dla nauki osob-stej yv piśmie pięknem i 3?vb- 
kiem, we fug najpojętniejszego i^ystemu grupowania ^ liniowania, dla 
nauczycieli, uczniów i ogólnie dla każdego, przez Ł  F r e i w i p t h a ,"  nau­
czyciela kaligrafii największej części ces. król. armii, jakoteż przez 1 8 2  
razem działających nauczycie^ pisania, aą egzemplarze tejże metody tutaj 
do nabycia (22. nakład) - J J

Cały Drzepyszni* up0sażony nSpusóbpisunia“ ,z objaśnieniem, syste­
mem lftitj; kai-tą próoy i następcy tronu Gudolfa rączką do piór dla ka­
żdego pisma. Jtor^uje 1 zi  w a i mażna nabyć w hotelu 
1. schody pnkćj P0(  ̂ “r- 8 3

Langa,
2824 2—3

3.q0, 4, 4 50, 5 i 5.50 3 *
rrn łA  iT a n«*.._L.___    Cn /L tskaw>m idbioicom zs 59 złr. i ..a gotówkę upuszczamy 5%. aa

Spisy i cenniki dokładne rozsełamj i » żądsuie^ franko.
•'rzy handlu u rzą d z iliśm y  o so b n y  p o k o ik  ^ ośc iin ,y  do  śn iada" . t- *

Filia c, k* uprz, austr. towarzystwa zastawniczego
.G i)b  'HiJ w iĈ vL  w o w j  9 

udziela poiy®®ki na k o 3 itu V łn u ,c i, to w a r y , z iem ion Iod v  
p op in ry  W owe i  j»i- m y sio  w© na podstawie p ElZacowa- 
liia jak naJwyz8zego; oraz uskutecznia zlecenia kupna 1 snrzedażv 

przedmioty z prowmę, v  zastaw nadesłane, zaliczkę * rzv- 
padaj4c  ̂ °dseła się odwrotną pocztą; ‘  ̂ ‘

•iS ó C,fł IjP0 ^ łatwialf V ^ Z! filia , ze* walając na wszystkie 
mozliwe ułatwienia, wszelkie interesa, leżące w obrębie określonvm
Bfid^włA15 : na floty,‘z1f .:e ustne 1 pisemne zapytailja najchętniej i 
biżźwiocznie daje wszelkie potrzebne wyjaśnienia.^~ f / 2*803 2 - 8

Wydawca :r W italis W . Smoebowgfei, Ujańciciel-. -łan Dobrzański,
J l ł l ;  ■ . 1 9 A  I t K b u i i  ISO IŁ IISIO 1 b - r

1 Redaktor odpowiedzialny: Platon KoRtecki


